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Wychodzi codziennie o godzinie trzeciej 
popołudniu. 


Przedpłata wynosi: 


kwartalnie miesięcznie 
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Samorzad funduszami krajowemi. 


. W granicach, ustawą określonych, mają być 
JUż teraz oddane sprawy powne autonomi- 
cznym korporacjom, zanim obszerniejszy nowe- 
mi ustawami przyznany im będzie zakres. Do 
przeprowadzenia tej czynności wezwał namie- 
Stników okólnik ministra staau z d. 30. lipca. 
| Obowiązkiem więc jest dziennikarstwa poruszyć 
| tę kwestję i wskazywać, o co wedle istniejacych 
i ustaw należy się już teraz korporacjom upo- 
minać. -= j. 
Przegląd nasz zaczniemy od wydziału kra- 
jowego, jako naczelnej autonomicznej korpo- 
racji krajowej. e. ] s 
Wydział krajowy zająć się miał w skutek 
danych ma poleceń ua posiedzeniach sejmu kra. 
jowego z d. 23., 24, i 25. kwietnia 186] ode- 
braniem fanduszów krajowych i załatwieniem 
innych spraw bieżących. Lecz wiadomo nam, tak 
ze) sprawozdania ogłoszonego Gazetą Lwowską i 
drukowanego w formie brosżury, jakoteż ze spra- 
” wozdania, odczytanego podczas sejmu Z r. 1862 
na d. 14. stycznia, nakoniec z istnicjącego po 
dziś dzień status quo spraw krajowych, że wy- 
dział krajowy wyjąwszy otrzymanych w spu- 
ściźuie od wydziału stanowego spraw: szląche- 
ctwa, funduszn domestykalnego, zakladu towa- 
rzystwa kredytowego i kilku fandacyj stypen- 
dyjnych — poruczonych sobie czynności nie za- 
łatwił, z przyczyny oporu byłego ministerstwa, 
wznieconego przy rokowaniach o odebranie fun- 
duszów krajowych. Zachowywał on jednak przez 
, cały ciąg lat 1863, 1864 i 1865 w obliezu eałe- 
go kraju, pomimo nalegań dzienników i mno- 
gich żądań publiczności, niezłomne milczenie o 
swych czynnościach, i o całym stanie tej spra- 
wy, chociaż wedle zasady parlamentarnej, i ze 
względn na stanowisko które zajmuje, jawnie 
je odbywać, i właśnie podezas interwalów sejmo- 
wych podawać je był powinien do wiadomości 
poyazeohindj.- 3 i "r" 
i su pierwszego zebrania 86j- 
ar S, K dobrania Tacas Bajs 
wych, mieszczących w sobie tyle ważnych in- 
stytucyj, nie uskuteczniono. Sprawa katastru grun- 
towego obrobiona na podstawie opinii nrzę- 
dników  niekrajowców , którzy o stosunkac 
i potrzebach Galicji najmniejszego pojęcia e 
mają — jest prawie na ukończeniu; zakład 
Drohowyzki hr. Skarbka pomimo e Sto- 
© tysięcznych, po latach 16 istnienia nie po m 
nięty, i wbrew wyraźnego postanowienia tun- 
Gaora w rękach tymczasowej „administracji mar- 
nieje. Zakład narodowy, Ossolińskich także prze- 
ciw wyraźnej woli fundatora znajduje Się z 
kurateli, niezgodnej z ustawą zasadniczą, a. 
, Najj. Pana zatwierdzoną; teatr narodowy w A 
\ padku, a jednak nie widzimy dotąd żadnye 
środków ani kroków zaradczych, tylko czasem 
pojedyńcze głosy zdziwienia i trwogi usłyszeć 
się dadzą i przebrzmiewają jako vos *m deser" 
ta — wszystko spoczywa, jak gdyby nasza Ga- 
-licja cieszyła się wszystkiemi błogosławieństwy 
dostatków i enót obywatelskich, gdy tymcza- 
SEM ....... nawet fundusze krajowe nie odebrane. 
o Anszów więc krajowych zaczniemy. 


jb 

| rk Co stanowi fundusze i majątki krajowe Ga- 
lo NAUCZA nas najpierwej proste pojęcie zna 

czenia, w wyrazie „krajowy“ zawarte, które po- 

l prostu streścić się daje temi słowy: Każda funda- 
cja lub zakład, utworzone dla dobra mieszkańców 

naszej prowincji w ogóle, z funduszów znajdu- 
jących się a ADR lub i za granicami kraju, 

lecz w celaek które tylko w granicach kraju u- 
rzeczywistnicue być mogą, a które nie dla pe- 

wnej gminy, korporacji lab osób pojedyńczych, 

tylko dla kraja Samego przeznaczone, są krajowe. 
A gdy zamierzone fundacją cele poza granicami 

kraju naszego przeprowadzone być nie mogą, i 

h fandacjach nia mogą uczestniczyć 

w podobnyc sw EE h wiec it 
mieszkańcy innych krajów oronnye , więc inie 
należą te fundacje do uchwał i zarządu repre- 
zentącji innych krajów, lecz jedynie w kraju o 


nich g i A. s i 
stanowić możn ego nie można 'pomówić 


Pat któr C 
0 zbytek przychylności lub stronniczość dla nas, 
zupełnie tak gamo znaczenie funduszów i zakłą- 


dów krajowych tłumaczy; $. 20: patentu tego 
rzmi: 

„Sejm krajow - mieć będzie o utrzymanie 
majątku stanów cd powanie domestykalnego) niemniej 
innego majątku krajowego — będącego wedlug pocho- 
dzenia jego lub Przeznaczenia własnością Galicji wraz z 
Krakowem, tudzież zachowanie funduszów i zakładów 
kosztem stanów lub krajn założonych i utrzymywanych. 


Podnieść należy okolic i 
polskie oryginalnego tokata arae um AA 
paragrafu nie jest dokładne; usten KS ząe 
któren nie zgądza się z tłumaczeniem brzmi” 
„dann der aus stdndischen oder Landesmitteln 
errichteten oder erhaltenen Fonde ung Anstalten,“ 
Po polsku przetłumaczono ten ustęp jak widzi- 
my wyżej całkiem mylnie temi słowy: „tudzież 
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o zachowanie fanduszów i zakładów kosztem 
stanów lub kraju założonych i utrzymywanych,“ 
Mniejsza by było o słówko „zachowanie“ ` eho. 
ciaż tekst niemiacki tylko utrzymanie, Erhaltun 
sejmowi porucza, ale wyraz „aus Landesmittejn 
wedłag wszelkich prawideł, spolszezony być mo. 
że jedynie słowy: „ze środków kraju“. Zawsze 
jednak główne znamię majątku krajowego jest: 
pochodzenie lub przeznaczenie, g 
ztąd własnością jest krajową wszystko co tylko 
powstało ze środków krajowych, lub ną cele 
krajowe przeznaczone, chociażby nawet z jp. 
nych środków powstało. 

Chociaż więc pojęcie majątku i funduszu 
krajowego powyższym $fem ordynacji krajowej 
niewątpliwio i stosownie do wywodu naszego 
Jest oznaczone, to dodamy jeszcze to, że nawet 
przepisy dawniejsze przed epoką konstytucyjn 
wydane, niezbicie nasze twierdzenie popierają, 
Już bowiem w najwyższem postanowienia 3 d. 
19. stycznia 1836 orzeczono: „że każda fanda. 
cja, która ma na celu pożytek powszechny ai 
winną być wzięta pod opiekę i nadzór dt a 
mm Instrukcja za administracyjna dla fuudu- 
zu krajowego reskryptem ministeri 
z d. 20. marca 1857 |. 3803 wydaną og Bacha 
$.2.: „Fundusz krajowy ma 
przeznaczenie — wszystkie na e j 
m d Faa elinh Tae, (zu 
snych dochodów gospodarstw j 
Landeshaushaltes) lab 2 proma Owego (des 
Rack walętepnać: 

„, »$. 3. Przez skoncentrowanie wyd i 
ich pokrycia, mają do fanduszu — rea 
wszystkie fandusze i zakłady spłynąć, które do- 
tąd dla celów krajowych osobno istniały, i któ. 
re albo żadnego majątku, albo taki majątek po- 
siądały — który nie miał specjalnego lub ogo- 
bno określonego przeznaczenia, przeto — bez 
uszkodzenia praw istniejących — na cele krą- 
jowe w ogólności obróconym być może.“ 

$. 6. orzeka w ustępie lszym, że majątki 
funduszów i zakładów, mających przeznaczenie 
specjalne, tylko eo do 
własnych potrzeb i bez uszkodzenia praw fan 
dacją gwarantowanych, do ogóła fundnsza kra- 
jowego wpływać mają. Drugi ustęp tego S$fa 
brzmi: „Tem mniej mogą w fanduszu krajowym 
znikać takowe fundusze i zakłady, których do- 
chody na pokrycia wydatków nie wystarczają. 
Te dwa rodzaje funduszów i zakładów muszą 
w dotychczasowej formie swoją osobną admini- 
strację i kasowy obrót, a przeto i osobne pre- 
liminarze i rachunki zatrzymać (fundusz religij- 
ny — naukowy, — zakłady ubogieh w Droko- 
wyżu, Ossolińskich — emerytury aktorów pol- 
skich i t. p.). 

Wedle przytoczonych prąw należą więc do 
fanduszu i majątku krajowego Galicji: 

_ 1. fundusz krajowy w ściślejszem znacze- 
niu słowa z podrzędnemi mu działami: budowli 
publicznych, podwód, kwaterunków i podejmo- 
wania wojsk w czasie pochodów, konskrypeji i 
rekrutacji, żandarmerji, zakłady dobroczynno- 
ści, sanitarne, budowy i utrzymania dróg krajo- 
wych, obławy i odstawy włóczęgów, cechowa- 
nia miar i wag, wsparcia potrzebujących pomo- 
«ey, aadgród za wyniszczenie zwierząt drapie- 
żnych, słupów granicznych, kultury krajowej, 
domestykalny, nuukowe pomniejsze itp. itp. ; 

2. fundusze religijne ; 

8. fnndusze naukowe i szkolne oraz wSszy8t- 
kie stypendyjne bez wyjątku ; $ 

4, ausze aspita główaych lwowskich 


i krakowskich ; JA 
— 5. fandusze dóbr krajowych dnkamerowa- 
nych ; * 


6. fundusze zakładów korrekcyjnych; 

7. fandasze ubogich i sierot hr. Skarbka w 
Drohowyżu, z fanduszem emerytury aktorów 
polskich ; 

8. fundusze 
lińskich ; 

9. fundusze indemnizacyjne ; 

10. fundusze umorzenia długów kraju, i kra- 
jowe kredytowe zakłady ; 

Prawo zarządu temi fanduszami przysłuża 
na mocy dyplomu ces. z d. 20. paźd. 1860 r. 
ustęp 3 i przytoczonego wyżej $, 20, a dalej 
wedle $$. 21, 22, 26, 27 i 29. ord. kr. sejmowi 
a odnośnie wydziałowi krajowemu. 

8. 21. brzmi: Sejm krajowy zarządza majątkiem 
domest, i rzeczą kredytu i długów kraju się tyczącą, 
oraz staranie ma o dopełnienie obowiązków jakie w tej 
mierze kraj na sobie ma. Tenże zarządza i szafuje fun- 
duszem krajowym i funduszem oswobodzenia gruntów 
królestwa Galicji i Lodomerji wraz z Krakowem, prze- 
strzegając ściśle wskazanych prawem celów i przezna- 
czeń fundaszów rzeczonych. 

&. 22. Sejm krajowy obraduje i uchwala względem 
dostarczania środków jakie mu są potrzebne do wyko- 
nania działalności jego co się tyczy celów krajo- 
wych majątku, funduszów i zakładów kra- 
jowych, o ile przychody z istniejącego majątku głó- 
wnego nie 54 dostateczne, Tenże ma prawo, w tym 
celu nakładać i pobierać dopłaty do bezpośrednich po- 
datków cesarskich aż.do wysokości 10pr, Wyższe do- 
płaty do bezpośrednidgo podatku lub inne nakłady o- 
płat krajowych wymagłją cesarskiego zezwolenia. Ź 


zakładu narodowego 0580- 


ZA 


[3 
ł- a 


4. Sierpnia 1565, 


nadzwyeżk pe pokryciu 


g. 26. Wydział krajowy sprawuje zwyczajne czyn- 
ności administracyjne, odnoszące się do majątku krajo- 
wego, funduszów krajowych i zakładów, oraz kieruje i 
kontroluje służbę urzędników i sług podwładnych. Ten- 
że zdaje sprawę sejmowi kraj. tak z czynności powyż- 
szych, jak z przeprowadzenia wykonalnych uchwał sej- 
mu i brać winien wnioski w sprawach krajowych pod 
obradę pyzygotowawczg dla sejmu kraj, za zleceniem 
tegoż lub z własnego popędu. 

g. 27. Wydział krajowy wykonywą przysłużające 
krajowi lub byłym stanom ziemskim prawa patronatu i 
reprezentacji, prawo proponowania lub mia nowanią 
kandydatów na miejsca fundacyjne łub sty- 
pendja, tudzież przyjmowania ich do zakładów i in- 
stytutów stanowych. 

8. 29. Nadto wydział krajowy sprawować ma wszel- 
kie inne także czynności dotychczasowego wydziału sta- 
nów o iłe takowe nie będą na inne organa przeniesione 
łub w skutek zmienionych stosunków zniesione. 

Bliższe postanowienia pozostawiono instruk- 
cji, wydać się mającej przez sejm kr. ($. 32), 

Niemniej i $. 18 tejże ordynacji jako spra- 
wy krajowe, do kompetencyj reprezentacji kraju 
należące, policza sprawy kultury krajowej, budo- 
wli publicznych, zakładów dobroczynności, z zaso- 
bów krajowych udotowanych, budżetu krajowego, 
gminne, kościelne i szkolne, podwód, nakoniec 
wszystkie inne, dobro kraju i jego potrzeby 
dotyczące. w 

Niemasz tedy żadnej wątpliwości eo do 
prawa zarządu i opieki, wykonywać się mają- 
cych przez reprezentację krajową nad wyliezo - 
nemi i w ogóle nad wszystkiemi fundacjami i 
zakładami Galicji. 


Za te czynności odpowiada wydział krajo- 
wy sejmowi ($. 26). 

Uchwały reprezentacji krajowej tylko wte- 
dy cesarskiego zezwolenia potrzebują jeżli ura- 
dzczo zbyć -lub ebciążyć jaką własność fan- 
dusza krajowego inb wyższe dodatki nad 10°% 
od podatków cesarskich nałożyć ($$. 20, 22). 

epoką konstytucyjną wykonywał c.k. 
rząd przez namiestnictwo lub inne organa swo- 
Je najwyższą opiekę i władzę adminiatracyjną 
nad funduszami i zakładami krajowemi ; dziś 
jak widzimy z praw monarchicznych, powyżej 
cytowanych, wszelkie czynności podobnego ro- 
dzaju, przeszły na reprezentację krajową i jej 
oddane być powinny były zaraz po zamknięciu 
sejmo z r. 1861. 

Zabiegi czynione przez wydział krajowy do 
odebrania tych fanduszów i zakładów ka 
wych, przeszkody jakie się przy rokowaniu o 
odebranie ich, pokazały, majątek i stan tych fun- 
Uszów, wykażemy w wywodzie dalszym. 


ZE 


Przegląd polityczny. 


Z wezorajszej korespondencji iedni 

A € i ji z Wiednia 
wiadomo nam, jak tamtejsze pisma przyjęły 
w kreso; wydaną dla przestępstw prasowych 
w krająch niewęgierskiek. Nie podane tam je 


nak wszystki i jeci 
amnogfji ystkie przyczyny oziębłego przyjęcia 


Mniejsza o to, że z pod amnestji wyjęte są 


wykroczenia obrazy honoru osób prywatnych, bo 
Chociaż czasem kilkomiesięczne za sobą pociągają 
więzienie, dość znaczną też utratę z kaucji, i 
skazanie takie będzie okolicznością 


gą zawieszenie dzienniką. 
Rzecz szczególna jest przy tej amnestji, że 
według dosłownego jej brzmienia korzystać mo 
BA Z niej tylko ci skazani, którzy albo wcale 
Bie albo tylko część kary więzienia odsiedzieli 
i którzy bie z kaucji nie stracili — o tych zaś 
tórzy i karę więzienia odbyli ; 
spłacjli, amnestja wcale nie mówi, 
alej, z brzmienia amnestji wysnuć nie mo- 
żua zniesienia skutków prawnych cywilnych i 
politycznych, wypływających według ustaw 
prasowej i karnej ze skazania zą przestępstw 
i zbrodnie prasowe, a które to skutki Gata. 
dzają pa zawsze używanie praw obywatelskich 
1 nie pozwalając pewnych gałęzi zarobku, tak. 
ż6 i pod względem materjalnym nietylko k 
zj ale i ich rodzin dotykają, al 
muestją nie wspomina wregzci 
nych skazaliĘch objektywnych. Wedłu t: w 
prasowej, jeżeli dziennik jaki popełni jedz * | 
wną zbrodnię, albo zbrodnię į jedno Jl Śiwa 
Przestępstwa w przeciągu roku, może być Da 
wniosek prokuratora do trzech miesięcy zawie” 
szonym. Ustawa prasową mówi pod tym wz lẹ- 
dem o czynach, które „uzasadniają“ taką Zoro 
dnię lub przestępstwo. W ostatnich, czasae 
wysnuto z tego słowa „uzasadniają“ a ATE 
przyjęte nawet od trybunału najwyższego, 26 mie 


a obciążającą | 
Przy. możliwych przyszłych przestępstwach — ' 
ale skazanie takie nie naraża istnienia dzienni- 

a, gdyż według orzeczenia najwyższego try-: 
bunału nie należy wykroczenie obrazy honora. 
do przestępstw prasowych, które pociągnąć mo- | 


I grzywny! 


Przedpłatę przyjmują: 

Bióro Administracji „ESA NARODOWEJ: 
przy ulicy Wałowej pod l. 255 m. i 

' "OGŁOSZENIA  (Inseraty) wszelkiego rodzaju 
przyjmują Bie z2 opłatą od miejsca objętości wiercza 
drobnym drukiem 6 centów. oprócz opiaty stemplo- 
wej 30 centów za każdorazuwe nmieszezenie, " 

Przedpłate i ogłoszenia na całą Francje przyj- 
muje jedynie p. Ludwik Płoński w Paryżu Bou- 
levard du Prince Eugéne, 59. rm; 

W Wiedniu przyjmują ogłoszenia i prenumeratę 

bióra anonsowe p. Alojzego" ae: Wołllzeile Nr. 22. 
i in et Vogler, Wollzenie 9. 
- Baasenptein 0 0 być przesyłane „fran co“ 
LISTY reklamacyjne pieopieczctowane nie ule- 
gają frankowaniu. RĘKOPISMA nadsyłane do reda- 
kół 


cji nie zwracają się i bede pia 


potrzeba wytaczaniai przeprowadzania formalnego 
procesu. Na wniosek prokuratorji orzeka 83d, iż 
brzmienie pewnego artykułu „uzasadnia“ zbro- 
dnię, przestępstwo lub wykroczenie, bez prze- 
słuchania obżałowanego, bez możliwości zatem 
obrony — wbrew duchowi karnej ustawy au- 
strjąckiej — i autor zasądzonego artykułu nie 
będzie pociągnięty do odpowiedzialności, ale re- 
daktor karany bywa za brak baczności karą 
pieniężną, i wyrok pociąga co do możliwości 
suspenzji dla dziennika takie same skutki jak 
wyrok formalny. Zowią to postępowaniem przed- 
miotowem, objectives Strafverfahren. Te przed- 
miotowe skazania pominięte są w amnesfji. Są 
niemi sowicie obdarzone dzienniki wiedeńskie i 
czeskie, które wysteępywały w obronie decen- 
tralizacji, a więc właśnie w obronie tych zasad, 
których reprezentantem jest rząd obecny — co 
się w ogóle dotycze wszystkich niemal wyroków, 
których nie znosi amnestja, wydaua dla krajów 
niewęgierskich. 

Uwagi te są tem dotkliwsze, że jak już 
wczoraj wspomnieliśmy, amnestja, wydana dla 
Węgier, jest daleko obszerniejszą. Urzędowe or- 
gana peszteńskie tak jej treść podają: 

„Dowiadujemy się z pewnego źródła, że 
Najj. Pan wedłag reskryptu z dnia 31. lipea, 
widział się spowodowanym, wszystkim osobom, 
które we Węgrzech aż do obwieszczenia niniej- 
szego aktu amnestyjnego za popełniona drukiem, 
urzędom do ścigania przekazane czyny karygo- 
dne prawomocnie zasądzone zostały, a kary al- 
bo jeszeze nie rozpoczęły, albo niezupełnie ją 
odbyły, darować orzeczone kary czyli ich re- 
sztę, wraz z orzeczoną ewentualnie utratą kau- 
cji, jakoteż i prawne skutki skazania, i udzie- 
lone w drodze administracyjno-policyjnej, je 
szeze nie przedawnione napomnienia — a Jego 
Ekse. pana kanclerza nadwornego, Jerzego Maj- 
latha umocować, by zarządził natychmiastowe 
zastanowienie wszystkich śledztw, otakowe czy- 
ny karygodne toczących się a jeszcze prawomo- 
enie nie załatwionych.* 

Amnestją dla Węgier rozciąga się więci na 
skutki prawne skazania i na napomnienia, któ- 
re a względem zawieszenia dziennika, tesame 
pociągają skutki, co w krajach niewępierskich 
takzwane „postępowanie przedmiotowe.“ Ta nieró- 
wność w amnestji, dia krajów niewęgierskich a 
owej dla Węgier wydanej, uderza mocno dzienniki 
j Półurzędowa Generaż Correspondenz prostu- 
je wprawdzie mniemanie, jakoby amnestja zą 
przestępstwa prasowe w krajach węgierskich 
była w następstwach swoich donioślejszą ani. 
żeli w krajach po tej stronie Litawy, i oświad- 
cza „na podstawie autentycznej informacji, że 
także darowanie następstw prawnych w skutek 
zapadłych wyroków, zawarte jest w amnestji na 
przestępstwa prasowe zarówno eo do krajów 
korony węgierskiej jak i co do innych krajów 
państwa, i w tym duchu wydane zostały in- 
strukcje do sądów.“ Ale zawsze nie jest to akt 
urzędowy. 

Ponieważ przytoczony wyżej akt amnestyj- 
ny wydany na ręce p. Majlatba, zatem nie roz- 
ciąga się ona na Siedmiogród i Kroację, Slawo- 
nię i Pogranicze, eo jednak zapewne będzie 
wnet uzupełnione. 


Dotąd nie wiadomo czy nastąpi z; 
Gasteinie cesarzą Z królów pruskim gd 7 
zjazd nia będzie umówiony, to może p jj. 
się niejako przypadkowo przy swoich = kają 
kach z Ischl, gdzie bawi teraz aare NAA 
z Gastein. Wyjazd cesarzą do Tsch! steji, i 
AR tac krok do zjazdu u! uważają 
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s wania układów włosko 

W sprawie la niedawno temu la France 
rzymskich który miał wydać pan Drouin. 
treść okś włoskie uznały: doniesisnia la France 
iako my!90 Teraz podaje frankfurcka Europe 
Ja wersję tego okólnika, z dnia 29, czerwca, 


łanego jej z Monachium, która możę ró. 


poczyna od 
owania rząda 
ania przewagi 


omięd : E 
lestwem Wióskiena eazy stolicą św. i kró- 


. „Konwencja z 15. września i ę 
kiem na tej drodze. Umysły a „e 
Taz więcej i pod wpływem aaro a 8 p” 


2 


żądauego pod tylu względami, otwarły się nego- 
cjacje dla załrtwienia trudności kościelnych. 

„Rząd cesurski nie chciał mieszać się w 
szczegóły tych układów, puczytująe się za szczę- 
śliwego być świadkiem zbliżenia się dworów 
rzymskiego i floreuckiego, i widzieć, iż: wspól- 
nie ueradzają się nad tak ważnym przedmiotem. 

„Porozumiewania się, mówi p. Drouin de 
Lhuys, na nieszczęście zostały przerwane, gdyż 
obie strony nie mogły się zgodzić pod wzglę 
dem formalności przysięgi i egzekwatury. Prze- 
cież niektóre podrzędne punkta zostały zala- 
twione. Rząd włoski przestał opierać 81ẹ powro- 
towi biskupów do właściwych dyecezyj I ze- 
zwolił, aby opróżnione stolice biskupie zapełnio- 
na zostały w Lombardji i prowincjach dawnego 
królestwa Sardyńskiego. 

„Jakkolwiek nadzieja, jaką dawały usposo- 
bienia pojedaawcze okazywane zrazu, nie speł- 
niła się, układy przyniosły pożyteczne owoce i 
pole pozostaje Otwarte krokom? jakie oba 
dwory uznają maj Stósowne wznowić w ezaBia 
bliższym lab dalszym. Aby nadto ocenić wa- 
żność tego zbliżenia się, dość zauważać, że je- 
szcze przed niewielu laty było ono niepodobień- 
gtwem, kiedy dziś Ojciee św. i król Wiktor Ema- 
nuel, wyżsi nad spory polityczne, mogli nału- 
chać jedynie natchcień swego sumienia i wza- 
jemne okazać Bobie względy. 

„Nie lepiej nie mogło odpowiedzieć życze- 
niom rządu cesarskiego, jak przywrócenie sto- 
sunków bezpośrednich pomiędzy papieztwem i 
Włochami. P. Dronin de Lhuys ma nadzieję, 
że stosunki te, chociaż chwilowo przerwane,'za- 
wiążą się kiedyś na nowo i szczęśliwe sprowa- 
dzą rezultaty. -p 

„Nie pośrednicząc w kierunku negocjacyj, 
mówi w końcu francnzki minister Spraw zagra- 
nicznych, nie pragniemy wywierać bezpośrednie- 
go działania na nowe zawiązanie onych. 

„Przykiaśuiemy tem bardziej usiłowaniom 
pojednania, iż dwaj ci monarchowie małej po- 
trzebować będą poparcie naszego, i że tem ry 
chłoj przywykuą obchodzić się bez pośrednika 
dla załatwienia pomiędzy scbą wspólnych swych 
interesów.“ 


Pogłoska o planie kongresu, która nieda- 
wno obiegała po wszystkich dziennikach, zwra- 
ca w Anglii ciągle jeszcze uwagę na siebie. 
„Teraz, kiedy przemówił Monitor — powiada 
Manchester Guardian — nie tradno dójść źró- 
dła tej pogłoski i poznać, ile w niej jest pra- 
wdy. Cesarz Napoleon nie powtórzył zapro- 
szeń, które w zeszłym roka tak wielkie sprawi: 
ły wrażenie, ale idey kongresu nie zarzucił przeto 
bynajmniej, lecz cicho igwytrwale: pracuje nad 
wykonaniem swego ulabionego planu. Ile razy 
żąda kto od Francji rady Inb pomocy z powo- 
du trudności międzynarodowej, słyszy zawsze tę 
samą odpowiedź, tę samą moralaą naukę bajki: 
„Gdyby kongres był się zebrał, możnaby było 
tę trudność uchylić a przynajmniej złagodzić.* 


Austrja. Z Wiednia piszą do urzędowej 
Prager Ztg.: „Słychać, że hr. Larisch naras- 
dzał się już ostatniemi dniami z uaszemi Zua- 
komitościami finausowemi nad operacją kredy- 
tową, i mówią o kombinacji, za pomocą której 
będzie mógł minister finansów uzyskać potrze- 
bne pieniądze, nie potrzebując poprzedniego przy 
zwoleniai Rady państwa i nie robiąc użytku z 
$ 13. Baron Rothschild miał zapewnić hrabiego 
Larischa, że gotów jest wspierać go ile możno- 
ści. Dowiadujewy się także, iż kwestja wypu- 
szczeuią w dzierżawę monopolu tytoniu została 
znowu poruszona, i że wkrótce mają rozpocząć 
się nanowo obrądy nad sprzedażą dóbr skarbo- 
wych.“ Jestto potwierdzenie wczorajszego donie- 
Aienia naszej korespondencji. 


Francja. Minister Lavalette pojechał do 
Plombićres, aby cesarzowi przedłożyć rezaltat 
wyborów. 

Doniesienia z Paryża d. 1. bm. są następu- 
jące: „Czyuności ks. Metternicha odnoszące się 
podobno do układów między moearstwami nie- 
mieckiemi, idą nieprzerwanym torem, Książę 
Metternich jedzie w sobotę do FFontainebleau, 
aby się pożegnać. Madryeka Correspondencia 
zapowiada ogłoszenie dokumentów dyplomaty- 
cznych w sprawie uznania Włoch. Hiszpania — 
mówi to piemo — poczyniła wszelkie odpowie- 
dnie zastrzeżenia na korzyść władzy papiezkiej, 
a Włochy przystały na wszystko. Królowa Ize- 
bella jedzie niebawem z Ildenfonso do San Se- 
bastian. Zjazd jej z cesarzem naznaczony jest 
na pierwsze dni września, w końcu zaś >wrze- 
śnia powróci.“ 


Hiszpania. Królową odjechała d. 31. zm. 
do Faraaz, gdzie CE8ArTZ Prąucazów ma przy- 
być. W orszaku jej znajdują się ministrowie, a 
między nimi także marszałek Oqonnel. 


Anglia. Królowa angielska przybyć ma do 
Antwerpii w dniu 9. sierpnia, Zabawi dzień je- 
den w Laeken i uda się W%dalszą podróż do 
Niemiec. 


Włochy. W miarę zbliżania SIĘ terminu 
wyborów do parlamentn, zaczynają stronnictwa 
krzątać się coraz więcej. Co do opozyćJ! prze- 
ciw rządowi, zasługuje na szczególną UWAE€, Że 
turyńska „Societa liberale parlamente“, 310W3- 
rzyszenie, w którem rej wodzą mężowie znanej 
dążności konserwacyjnej, jak San Martino i ioni, 
stawia jako"kandydatów Garibaldego i należą” 
cego stanowczo do partji skrajnej Brofferia. 


Ameryka. Na dniskiej wyspie S. Tomasza 
w Indjach Zachodnich, która jest zbornym pank- 
tem rachu w Antyllach, wykrytojzaciągi juary- 
stowskie. Ajenci werbujący rozrządzają znaczue- 
mi pieniądzmi. 

Mówią, iż toczą się teraz dyplomatyczne 
rokowania między Brukselą, Paryżem i Wie- 
dniem względem ewentualnego następcy cesarza 
Maksymiliana, który jest bezdzietnym. Nie wia- 
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GAZETA NARODOWA 


domo, czy istotnie książę jaki belgijski na ua 
stępetwo wyznaczony będzie 

Wiadome już teraz przyczyny zaprowadzenia 
rodzaju stauu oblężenia w Charlestonie. Wzmo- 
gły się tak dalece zabarzenia spokojnosci i nie- 
preyjązue starcia miedzy żołnierzawi a ladno- 
ścią, że komenderujący tamże jeneral spowodo- 
wany był nakazać mieszczanom wydanie wszel- 
kiej broni i zakazać zgromadzenia uliczne. Po 
godzinie 8. wieczorem nie wolno już nikomu wy- 
chodzić z: domu. 

Położenie murzynów na Poładnin ma być 
bardzo smutne. W wyborze prowizorycznych gu- 
bernatorów nie bardzo był szezęśliwym prezy- 
dent Johnson. Tak oświadczył gubernator Połu- 
dniowej Karoliny w mowie, w której wychwalał 
wielce miłość ojczyzny, wałeczność i dyploma- 
cję Południowców , a upadek rewolucji przypi- 
sywat tylko brakówi wytrwałości, że pewnie 
nikt bardziej od niego nie czuje poniżenia, iż 
musi napowrót wstąpić do Unii. W Richmon- 
dzie przy wyborach prowincjonalnych zwyciężyli 
stronnicy Południa. Nie przyczyni się to do prze- 
jednania. 


— W — 


Koresrondencje Gazety Narodowej. 


Paryż d. 31. lipca. 

(B) Kioby jeszcze wątpił o wzniosłem po- 
słannietwie Galicji, niech porówna pisma wyda: 
wane we Lwowie, z pismami głoszonami w in- 
nych dawnej Polski prowiccjach. Najwznioślej- 
sze zadania religijne, społeczne i polityczne z 
swobodą mogą być u was rozbierane. Czy to 
jest podobnem w Wilnie, Warszawie lub Pozna- 
nia? W Poznaniu, gdzie podłag przekonania mi- 
nistre spraw wewnętrznych nie ma Polaków. | 

Z tej swobody wynika, że z różnych czę- 
ści siarodąwnej Polski, z najdalszych okolic 
rozrzuconego tułactwa, zbiegają się do waszego 
pisma głosy, życzenia, uwagi. Piękny to widok, 
brzemienny w pożywne owoce. Zdania się ście- 
rają, błędy wyjaśniają. Rzecz publiczna zyskuje. 

Wyczytawszy w pismach angielskich i fran- 
cuzkich, że niektóre pisma serbskie i bułgarskie 
oswobodzenia nadzieję pokładają w Moskwie, 
oskarzyliśmy je przed opinią publiczną. Nie mo- 
gliśmy przypuścić, aby państwo, co Litwę za- 
mieniło w puszczę, co opłaca awanturników 
praskich aby narodowość polską wytępiali, nie 
przypuszczaliśmy, aby to państwo mogło mieć 
na celu swobodę jakiegokolwiek obszaru. 

Chociaż surowo za surowy sąd złajał nas 
wasz korespondent z Belgradu, przyznać mausi- 
my, iż w liście z d. 21. lipca (nr. 168) podniósł 
przypadkowy spór do najwyższej doniosłości: 

„Jaki jest stosunek Polaków do 
południowej Słowiańszczyzny.?* 

Na to ważne zadanie należy odpowiedzieć 
pod pótrójaym względem: religijnym, społecznym 
i politycznym. | 

Nawiasem tylko wspomnę, że jeżeli może- 
my być dumni przeszłością narodową, co dała 
światu Kazimierza Wielkiego, Kopernika i Ste- 
fana Batorego, nie powinniśmy sobie przypisy- 
wać zasług, do których nie mamy prawą. 

Utrzymuje wasz korespondent, że Polska 
broniła Europy, chrześciańskiej cywilizacji, że 
to wielkiemi literami zapisane w historji. 

Nio mógł ten bronić chrześciańskiej cywi- | 
lizacji, kto jej wewnątrz swego państwa nie roz- | 
winął. Szumne wyrazy mogą pochlebiać miło- | 
ści własnej jednego szlacheckiego stanu. Ale 
narodowi, który ma wszystko do zdobycia, który | 
tyle odebrał ciosów, potrzebna prawda. Miasta | 

| 
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u nas były w poniżeniu. Pracowity lud wiejski 
w poniewierce. Nie cywilizacji chrześciańskiej 
broniliśmy. Ulegaliśmy wpływowi duchowieństwa : 
rzymskiego, co jeżli uratowało Wiedeń, zniszczyło 
tryumfy największego z królów, tryumfy Stefa- 
na Batorego. 

Nie przypominajmy wojen kozackich. Stra- 
ciliśmy bitnych sprzymierzeńców, bośmy ich re- 
ligii ani ich swobód szanować nie umieli. 

Po tym ustępie możemy odpowiedzieć, ja- | 
kie jest posłannictwo druku, Polaków i Słowian 
i jakie powinno być nasze zachowanie się wzglę: 
dem braci i krajów sąsiednich. 

Jak poznamy co kraj nasz zgubiło, 
odkryjemy co może przyszłość nam zapewnić, 
świetniejszą od tej, jaką utraciliśmy. | 

Wpływ ultramontański w żadnym kraju na | 
kuli ziemskiej, tyle nieszczęść nie wywołał. Pol- | 
ska była świetna, potężna, byłu klasyczną zie 
mią prześlądowanych. Scigane, mordowane sek- 
ty po innych państwach, w ojczyźnie naszej 
znajdowały obywatelskie schronienie. Żydzi na- 
wet, wygnani z całej Europy, u nas nosili kon- 
tusze i szable, Nic ich Gd innych mieszkańców 
nie różniło. Naród, co pomiędzy innemi europej- 
skiemi jaśuiał jak słońce pomiędzy gwiazdami, 
już trzymał w ręku swoim berło Północy. Ucie- 
kały przed Stefanem Batorym hordy Iwana O- 
krutnego. Kto carat ocalił? Kto zniszczył try- 
umfy króla równie walecznego na polu bitwy 
jak wymownego w sejmie? Rzym, Rzym dał 
się oszukać. Za wpływem kardynała, wysłanego 
z Rzymu, poszli biskupi, za biskupami szlachta. 
Porzucili szeregi, opaścili monarchę, Moskwie za 
pewnili tryumf. 

Kto chca służyć Polsce i ludowi, niech do 

rze tę epokę rozpozna, tam klucz naszego u- 
pędku; tam nauka jak z duświadczenia, z błę 

W przeszłości korzystać. 

: Statystyka Polski, jej historja, światło dzie- 
więtnastego wieku i wreszcie okropne stano- 
wisko w jakiem się znajdujemy, nakazuje nam 
przyjąć następujące zasady : 

W stosunkach religijnych, katolicyzm, ale 
katolicyzm podniesiony do swojego wzniosłego 
charakteru, opartego ną miłości, na swobodzie 
sumienia. 

WAW stosunkach społecznych, musimy wymie- 
rzyć sprawiedliwość robotnikom wiejskim i miej- 
skim, nie w sposób moskiewski co uzbraja pra- 


łatwo | 


z dnia 4, sierpuia 1865. 


cę przeciw kaupitałowi, ale co za pomocą nau 
ki zjednoczenia, umie pogodzić sprzeczne na po- 
zór Żywioły. 

Wreszcie dopełniwszy obowiązku wzglę- 

dem siebie samych, doprowadziwszy do wyż- 
szego stopnia doskonałości wychowania, urzą 
dzenia pracy i przemysłu, dawszy w życiu prak- 
tycznym dowód, żeśmy się wyrzekli dawnych 
przesądów, że nważawy za braci wszystkich 
kraju naszego mieszkańców ; wierni synowie 0j- 
czyzny, godni służebnicy ludu, z tymi się połą- 
czym, co w serca i na chorągwiach zapiszą : 
„Powszechna swoboda.* 
, Utrzymuje korespoudent wasz, że Polska 
jest naturalną Turcji nieprzyjaciółką. Jeżli tak 
Jest dlaczegoż się dziwi, że Turcja nie dla Pol- 
ski nie uczyniła i tak mało robi dla tułaczów? 
Wyrzuca jej, że nie przyszła w pomoc ostatnie- 
mu powstaniu. Turcja jeszcze dziś nie może od- 
gadnąć, czem są Polacy, i jaką będzie przyszła 
Polska. Niestety, ktoby chciał o Polsce sądzić z 
pism i druków, z objaw w kraju i po za kra- 
jem, łatwo mógłby nas wziąć za fanatycznych 
bigotów, co się niczego nie nauczyli i o niezem 
nie zapomnieli. Sami wyróbmy narodowe, ludowe 
wyobrażenia, głośmy jə na dachach, słowem i 
czynem dowiedźmy, żeśmy nie uczniami Lojoli, 
ale Chrystusa, słowem i czynem oddajmy cześć 
wszelkiej zasłudze, wszelkiemu poświęceniu, bez 
wzgledu na ródireligię, a Turcja co szuka brod- 
ków obrony, eo już widzi w Peteraburgu topór, 
co jej zagraża, zadrży z radości. Spełnią się 
przepowiednie Wernyhory: Konie tureckie pła- 
wić się będą w nurtach Wisły. 

Według waszego korespondenta, jest to pra- 
wie w sercu polskiem zapisane, że Polak bę- 
dzie walczył z Turcją. Tułacz udający się na 
ziemię pod berłem sułtana, zdaje się przeto mó- 
wić : „Sułtanie daj mi przytułek, przy pierwszej 
sposobności porwe za broń, będę walczył prze- 
ciw tobie.“ A eo robi sułtan? Oto słowa kore- 
spondenta : „Polakom rzuca jałmużnę, wygnań- 
com pozwala zarobkować, tych, których może 
użytkuje, przyjmuje do slużby rządowej, doga- 


dza nawet wojowniczemu Polaków temperamen- | 


towi, tworzy dwa konne pułki w baranich z ku- 
tasami kołpakach. Na tem koniec.“ 

Polacy, podług korespondenta, z czasem ma- 
ją wziąć broń przeciw sułtanowi, a to co On ro- 
bi dla Polaków nie dosyć. 

Ani Francja, ani Anglia, ani żaden euro- 
pejski naród tyle dla Polaków nie uczynił co 
Turey. Dzją im pomoc, pracę, urzęda, szwa- 
drony. We Francji męczy się rząd, rozsyła tu- 
łaczów po zakładach. W Anglii nie dla star- 
szych wiekiem nie uczyniono. Dwóch braci u- 
marło... z głodu. Instynktem czuje Turcja, że w 
razie walki z Moskwą, poznają Polacy kto im 
obietnie i przysiąg dochowa. : 

Opuszczeni przez Europę, wystawieni na 
nieubłaganą Moskwy i Prus nienawiść, nie mo- 


gąc w tych państwach rozwinąć narodowego wy- | 


chowania i udoskonaleń społecznych, zwracamy 
uwagę na państwa, zagrożone dumą pruską i mo- 
skiewską, i tam szukamy sprzymierzeńców. 

To było nasze zapatrywanie się od dawne- 
go czasu. Dziś przebija się ta sama myśl w 
pismach angielskich, w Times, Daily Telegraf, 
Pall-Mallj w dziennikach torysów i wigów win- 
szują Anstrji że wchodzi szczerze na konstytu- 
cyjną drogę, i że potęgę swoją zasadza na po- 
szanowaniu narodowości. Każde państwo , któ- 
re zechce się od zguby moskiewsko-pruskiej za- 
słonić, musi obrać tę samą drose. Turcja pój- 
dzie najdalej, Dla niej iść będzie o wszystko. 
Tylko sprawa polska potrafi ją ucalić. 

Obejrzyjmy się, gdzie nam dziś wolno mó- 
wić, pisać, uczyć się, kształcić , doskonalić i 
żyć po polsku. Jeśli gdzie istnieje taki kącik, 
szanujmy go i korzystajmy z niego. Brońmy na- 
szego języka, który Kochanowski, Krasicki, Niem- 


; eewicz, Potocki, Brodziński, Krupiński, Feliński, 


Śniadecki, Mickiewicz do takiego szczytu do- 
skonałości doprowadzili, Wszystkie naukowe i 
przemysłowe udoskonalenia zaszezepiajmy na ro- 
dzinnej ziemi, a nagroda za to przejdzie nasze 
oczekiwania. 


Genewa d. 26. lipca. 
(s) W chwili, gdy Moskwa w pojedynku z 


| Połaką doszła do barjery, oblana krwią polską, 


dzika, rozżarta, ogłupiała , straciwszy wszelkie 
pojęcie o dobrem i złem, © Swoim i cudzem, o 
miłości i nienawiści, w chwili, gdy chorągiew 


| wojennego despotyzmu znowu | okryła moskie- 


wski naród, spojrzyjmy okiem, otartem z łzy 
patrjotycznej, którą nie pozwala jasno widzieć 
co się przed nami dzieje, na stan moskiewskiego 
ludu po stłumionem powstaniu Polski. 

Lud moskiewski w ogóle, w skutek wspól- 
ności władania ziemią, nie ma rozwiniętych po- 
jęć o własności; nosząc w piersiach swoich prze- 
ciw dawnylt panom swieżych jeszcze zażaleń 
miliony, pełen dobrych popędów, gościnny, wy- 
trwały, wierny, nie ma jednakże żadnego poję- 
cia o prawie. I dziwić się temu nie można: jest 
to owoc wiekowej jego niewoli i okropnej prze- 
szłości. Wiecznie skrępowany nietylko w pań- 
stwie, ale 1 W gminie, nie mógł w sobie wyrobić 
pojęcia obowiązką, Ztąd też wszystkich, któ- 
rych sprawiedliwość dotknęła, nazywa nie- 
szczęśliw emi. I myliłby się, ktoby to jedy- 
nie uczuciu chrześciańskiego miłosierdzia przy- 
pisywał. Oprócz przekonania o niesprawie- 
dliwości, przekupstwie, stronności sędziów, jest 
jeszcze i niejasność pojęć o złem i dobrem — 
wewnętrzne poezncie, że ląda ckazja samemu 
wpaść w to przyjdzie, bo nie wyrobione zasa- 
dy, ale instynkta, a często i zabobony człowie- 
kiem kierują. U moskiewskiego lada chytrość 
za rozum Uchodzi, i on się chlubi, gdy mu się 
uda zręcznie kogo oszukać. Nie zasada też mo- 
ralna, ale udanie się lub nieudanie stanowi 
dla niego charakter czynu, a materjalna siła 
zawsze w nim wzbudza powszechne poSZAnO- 
wanie. 


z E E E E E 
Plemie moskiewskie przedewszystkiem po- 


trzebuję przestworu, jest wędrowne, Wzrosłe um 
szerokich przestrzeniach mało zaludnionych dv- 
tychezas, młode, ruchliwe, pełne życia, wielkiej 
siły fizycznej, umysłem praktycznym obdarzo 

ne, do asocjacji daleko więcej niż do familijne- 
go życia skłonne, lubi szerokie obszary, i posia- 
da niesłychaną łatwość przesiedlania sie, kolo- 
nizącji 84 Ogromne kolonie między Wołgą i 
Uralem, przed 40 ląty założone, gdzie ludność 
więcej niż podwoiła się od czasu osiedlenia , 
gdzie innego Szczepu człowiek skarzył by się 
prędzej na brak ludności, a gdzie moskiewscy 
koloniści znajdowali że jm za ciasno. Trzeba 
żeby muł i koń gospodarza mógł cały dzień cho- 
dzić 8amopzs i nie zajść na cudze grunta, wten- 
czas dobrze, szeroko, swobodnie. I nie pojedyń- 
czy wcale to fakt — to jest ogólne, narodowe 
poczucie, bardzo żywe. Język też moskiewski 
posiada mnóstwo wyrazów, oznaczających to u- 
podobanie w bezmiarze, w przestrzeni, i żadne 
plemie słowiańskie nie jest tak koczownicze jak 
wielkorosyjskie. 

Ktoby przypatrzył się wewnątrz obszernego 
państwa tym tłumom, wędrującym ustawicznie z 
jednego do drugiego świętego miejsca, pielgrzy- 
mującym od Kazania do Kijowa, od Kijowa 
do Troickiej Ławry pod Moskwą, ztamtąd do 
Sołowiecka pod Archangelsk itd., ktoby policzył 
miliony osób, co te przestrzenie z kijem w rę- 
ku i o żebranym chlebie przechodzą; ktoby wi- 
dział ogromne podwód karawany, tłumy różne 
go rodzaju wyrobników, handlarzy, przemysło- 
wców, rzucających na lat kilka domy i rodziny, 
i dążących daleko, na drugi koniec imperjam, 
szukać zarobku, ktoby nawet poznał wewnętrz- 
ne życie więzień i ciągnących po wszystkich 
drogach partyj, skazanych na Sybir, gdzie osą- 

i dzeni często zmieniają między sobą nazwiska, 
przyjmują na siebie wymyślone zbrodnie, żeby 
więcej miejsc zwiedzić, dłużej wędrować, cho- 
ciażby na pręcie; ktoby zresztą przysłuchał się 
pieśniom nad Wołgą, ten poczułby zaledwie, 
czemu w duszy ludu moskiewskiego odpowiada 
wyraz: wola. Nie jest to wcale toż samo co 
nasza wolność. Ta, jak my ją pojmujemy 
i jakiej pragniemy, mieści w sobie pojęcie pra- 
| "8 az nim i pojęcie obowiązku; ogranicza ją 
i naprzód prawo moralae, potem wolność i prawo 


| drugiego, wolność i prawo wszystkich. W woli 
| moskiewskiej jest przestwor stepowy, ten bory- 

zont bez końca, gdzie każden sąsiad, prawo ka- 
żde jest nprzykrzoną i niewygodną przegrodą. 
Woła moskiewska u mas dobrze tłumaczy się 
słowem 8a mowola. 

Solidarna gmina włościańska, w której mo- 
skiewscy postępowcy upatrują przyszłość Mo- 
skwy, wykształciła się pod nąeiskiem prawa 

poddaństwa; była to tarcza, którą lad sobie wy 
robił jak owad w stanie poczwarki pokrycie 80- 
bie wysnuwa, lecz gdy poczwarce skrzydła się 
rozwiną, porzuca domek i leci w przestrzenie. 
Czy lud moskiewski, raz z więzów rozkuty i do 
publicznego powołany życia, potrzebować bę- 


| dzie tej wspólnej własności, czy wiecznie od “= 


gminy związanym i zależnym być zechce — to 
czas najbliższy pokaże, lecz my bardzo wąt- 
pimy. 

W okrzyku „zemla i wola“ lud moskiewski 

; znajduje dziś nietylko zadosyćuczynienie za wie- 
kową niedolę, ale formułę dla dzisiejszych swo- 
ich pragnień i żądz, choćby przyszło dla te- 
go wywrócić wszystkie wiekuiste wszelkiej spo- 
łeczności podstawy. Naród moskiewski z natury 
swojej, w skutek wiekuistego nad nim bezpra- 
wia, może być najradykalniejszym ze wszyst- 
kich plemion na Świecie, a okrzyk ten schlebia 
wszystkim namiętnościom ladu. Wywrócić wszy- 
stko — oto jest znaczenie tych słów, lecz ża- 
den jeszcze nie wypowiedział, nie sformułował, 
co Się zbadoje na tem miejseu. 

Oto są cechy charakterystyczne Indu mo- 
skiewskiego; takim go znaliśmy w czasie dłu- 
giego pobytu naszego wśród Moskali, tak go za- 
skoczyło powstanie polskie. » 

W początku powstania opinia publiczna w 
Moskwie zupełnie nie była przeciwko Polsce, 
naród ze swojej strony nie przyjmował żadnego 
udziału. Rząd starał się wszelkiemi środkami 0- 
budzić nienawiść narodową, puszczał w lud wy 


à 


mysiy wszelkiego rodzaju, posyłał bandy nrzę- : 


dników ministerstwa spraw wewnętrznych dla 
wywołania wiernopoddańczych adresów, straszył 
naród europejską wojną itp. W tej pięknej pra- 
cy rząd znalazł sobie doskonałego i niedrogie- 
go pomocnika — zjawiła się cała literatura i 
żurnalistyka, z Katkowem na czele, przedajnych 
łotrów, zasłonionych rządową cenzurą od odpo- 
wiedzi i od zadania im kłamstwa. Oni to za- 
częli wykształcać zdanie oświeconych klas ludu, 
to jest dzieci niedawnych plantatorów, których 
ojcowie i matki nie szezędzili brzemiennych ko- 
biet na pańszczyźnie, sług swoieh przy stajni i 
żołnierzy za musztry zasiekiwali na Śmierć. 
Rząd wiedział bardzo dobrze, Że trudno o- 


bardzo dobre środzi. Z wymysłóm nąkształt nocy 
św. Bartłomieja, który sam carat zasankcjonował, 
trudno było zajść dałeko. Dla wojska to było 
jeszcze nie źle, ale tylko przy pozwoleniu gra- 
bienia mieszkańców. Lecz dla narodu — tego 
było mało. Rząd więc zaczął przedstawiać, że 
powstanie jest przeciwne usamowolnieniu wło- 
ścian i prawosł2Wuej cerkwi, ŻE jest przewa- 
żnie szlacheckie i katolickie, tak, że rząd przed- 
stawił siebie obrońcą narodu i religii, i dawał 
sobie fizjonomię więcej demokratyczną i rewo- 
lucyjuą, 39% sama rewolucja. Aleksander II. bę- 
dąc w Niźnim Nowgorodzie, na klęczkach mo- 
dlił Bię około mogiły Minina, moskiewskiego pa- 
tejoty, który w r. 1612 podniósł naród przeciw 
Polakom. Prosił Boga aby podtrzymał go przeciw 
wrogom, to jest przeciw kilkuset powstańcom 
bez broni, dawno już zwyciężonym, jak owo- 
czesne moskiewskie dzienniki powtarzały co- 
dziennie. 


budzić naród przeciw Polsce i wybrał do tego” 
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(Carat znał swój lad. Jemu udało się tym sp: 
“ovem wzbudzić nienawiść do Polskie Otaria 
' UBpie do tego stopnia opinię publiczną, że Mu- 
ráwiew teu złodziej patentowany, to bezduszne 
sł. ATZ, niemożliwe nawet w Moskwie, był po- 
p any do Litwy z prawem życia i śmierci. Nie 

Swiecie nie zmyje hańby z czoła czło- 

co apatah L dozą zarzuconego lu- 

A 1 posia o dla uspokojenia nieszeze- 
liwego Kraju! 5 pokojenia nieszczę 
kiek sece obudzająe uczucia nienawiści i dzi- 
5 instynktów, zabijając swoich przeciwników 
agoia nieludzkością , odbierając majątki, 
wid Be 1. i grabiące kraj, rząd nie nie miał na 
e e jsk tylko upokorzenie, zniszczenie prze- 
Polaka Lecz nienawiść rozbudzona przeciw 
dzony = przejdzie, ale nie ustanie ruch rozbu- 
zwolił m doak wie, Zeby mieć adresy, rząd po- 
An adzki ; w miastach i wsiach ludzie się 
o wojnią o pili o niebezpieczeństwie ojczyzny, 
przeciw ; © pokoju. W Litwie rząd występował 
wana p Panom i oddawał włościanom skonfisko- 
Y kii ziemię. Pierwszym skutkiem tego było, 
awojej WSCY włościania przestali pracować na 
wolch moskiewskich panów. Rząd rozbudził te 
siły, które uspić trudno, pchnął w ruch masy, któ- 
tego już nie wstrzyma, Czego nie mogła do- 
Piąć tajemna propaganda za morzem, to zrobił 
sam rząd przeciw swojej woli, Podobny do Ja- 
pończyka, co w przypadku szaleństwa rozrzyaa 
swój własny żołądek, żeby odemścić wrogowi 
rząd petersbnrgski zrobił się terrorystą rewolu- 
cyjnym z nienawiści ku Polsce. 
Rozbudzony naród moskiewski spojrzał na 
własne swoje kajdany, zatrząsł niemi, lew Się 
obudził. Rząd widzi, że za daleko zaszedł, za- 
Czyną zaciągać pętle, wznowił prześladowanie 
za żydowskie pejsy, na raskolników, żegnają- 
Cych gię dwoma palcami, rozdraźnia tylko zao- 
strzony apetyt ludu, który poczuł jnż w sobie 
pewne siły i przemówił, że jemu szlachty nie 
potrzeba, że on się sam urządzi dobrze bez po- 
mocy rządu, że on więcej znaczy, jak starano 
się weń wpoić do dziś dnia. Czy uda się rzą- 
dowi poskromić ten apetyt groźny i te nadzie- 
Je — przyszłość pokaże. My jednak wątpimy. 


Bukareszt 28. lipca. 


„ (4. Łab.) Saison morte rozgościła Się na 
piękne w znacznej części schorzałej Europy, nie 
dziw więc, że slabinchny organizm młodej Ra- 
munii jej się nie oparł. Tej pozornej ciszy przy 
rzeczywistej niemocy znużonych dyplomatów i 
chorujących niby potentatów, nie przerywa jak 
Aa teraz rozgłobne echo faktów, urozmaica ją 
ży, szeptany szmer ponfnych zwierzeń, deba- 
w, atawianie proguostyków, to wszystko iln- 
strowąne szmermelami kongresowemi, kokietn- 
Jącemi umizgąmi orderowemi, mimowolnym zja- 
zdem powaśnionych przyjaciół, jeźli nie u wód, 
0 przynajmniej na krzyżujących się stacjach 
kolejnych, popisowym manewrem pancernych 
fregat it. A it. d. lstna cisza przed burzą, 
Nie brakło by nawet zwykłych błyskawie i po- 
nurego odgłosu toczących się w oddali grzmo- 
tów, do których jeźli już nie Bisinarkowe stra- 
chopudy, to pewnie, jasno zformułowane łaski 
carskie, najłaskawsze ukazy 0 najmiłościwiaj 
dozwolonym podatku krwi w Polsce policzyć 

można. $ i 
Sutson morie w Polsce, to niestety stan nor- 
maloy. Gdzieindziej jednak przenośne to zne- 
czenie, klasyfikujące ferie dypłomatyczne,jakiemó 
niespodzianem intermezzo, a wreszeie możliwem 
ziszczeniem obiegających o cholerze wieści, ła- 
two usprawiedliwionem i do właściwej swej ce- 

y Sprowądzonem być może. 

„R Najlepiej uprawną i najbardziej przydatną 
ek o Przyjęcia i rozkrzewiania cholerycznego 
Kośi Jest bez wątpienia Turcja a mianowicie 
a: aropo! z sławnym swym azjatyckim 
nia s iem. Wiądomości ztamtąd nie są zupeł- 
dotych owalniające. U nas pod tym względem 
Consi. z, Spokój, a telegraficzne doniesienie 
| Seir. Zig: o cholerze w Gałaczu było 


~ ederi wziętu w dzig 8 dki 0- 
Btrożności przez 7 Sy zę prawdzie Środki 
z -| „aprowąd: 
addnasjskich Arri zenio kwarantanny w 


j : a „portowych, lecz wiemy 
Już z doświadczenia, o ie tikana DE 
ndrji przeszkodziły, — 


kunikularaych upałów miesiąca sierpnia po 


zwykle wolnieje i 


Przebieg wypadków z ubiegłych d - 
godni skreślę wam w kilku patką Otis” 
po ich kiłkumiesięczuym bezczynnym żywocie 
zamknięto. Ks. Kuza sprawił niemałą niespo- 
dziankę swemu narodowi nagłym wyjazdem z 
Óbr swych w Ruginosa przez Wiedeń do wód 
W Ems. W podróży tej towarzyszą mu adjntant 
M Eownik Pisocki i prefekt okręgu Beriad pan 
kai 


poruczony r 
miuistra fing 

więc burzenią 
zjum. W niepoh 


dzeń dymisionują o wanej chęci wielkich szczę” 


i 4 setkami dników. W celu 
szybkiego przepro i urzę ; 
trzebny jest pomiki zenia prawa rolnego pO 


ielki + „Przeszło 1.000 wsi. Pomimo 
Gęlkiego braku inżynierów ssh ślę 
aso stawiają niezliezgnę przeszkody żądając 
rosiym ww i rozdko T tymczasem domo- 
Gta "kom FOCAJA całe okręgi, często 0 
Pomian ("tu wsiach a do 100.000 W di 
nym UAM, którychby oni nig tyl 6 N 
aloa erminie to jest do kwietnia 1866 roku 
skuteczyci; #2 Pięć lat bez obcej pomocy nie u. 

je nanni Taki więc paendo-inżynier „kanion. 
praktyką obcych inżynierów, odda. 


tuje naukę į 


GAZETA NARODOWA z dnia 4. sierpnia 1865, 


m EDO È mere e r, 


jących się im w ręce dia braku protekeji w mi- 
sierstie finansów, zyskując dukaty i sławę z 
oddanej dla kraju usługi. f 

Dla podratowania finansów Zapiowadzają 
z d. 1. sierpoia br. monopol tytoniowy tym spo- 
sobem, że zabierają od dotychezasowych tyto 
niarzy ich zapasy, wydając na to bony izo- 
stawisjge im dalszą sprzedaż tych zapasów, leez 
już jako własności rządowej. Wypłatę wyda- 
nych bonów rozłożono na lat kiłka. Nie wspo- 
ninę już o innych drobniejszych oszczędnościach 
i projektach, tak pogmatwanych, że razem wziąw 
szy, stanowią najkompletniejszy groch z ka- 

ustą. `. 
P Dónogileń wam przed kilkoma tygudniami, 
że kartel zawarty między Austrją i Rumunią, 
tyczyć się będzie wyłącznie zbiegów wojsko- 
wych boz wzmianki o politycznych przestę- 
cach. s 

3 Potwierdzenie tego znajduję w dzisiejszym 
Monitorze, który ogłasza ratyfikowany już obu- 
stronnie kartel z d. 6. czerwca b. r. Załączam 
go wam w wyciąga. Wkrótce zapewne ogło- 
szony będzie taki sum kartel zawarty z Mo- 
skwą, a dzienniki wiedeńskie będą mogły prze- 
konać się wówczas, że rząd tutejszy zachował 
jeszcze dosyć niezawisłości, by nie naruszać dla 
względów polityki, najpiękniejszej narodów eno- 
ty, tj. gościnności. p 

Oto treść karteln : Każdy członek siły zbroj- 
nej państw kontraktujących, któryby bez wyra- 
źnego pozwolenia lub paszportu przekroczył grą- 
nice, zostanie napowrót nawet bez poprzedniej 
reklamacji do swej ojczyzny wydalonym, wraz 
z bronią i przedmiotami, któreby miał z sobą, 
Osoby wojskowe, zaopatrzone w legalne pasz. 
porta, na reklamację komeudy, której podlegają, 
będą do granicy odstawieni. Żadne z kontrak- 
tujących państw nie będzie przyjmować w po- 
czat swych wojsk poddanych drugiego, chyba 
za wyraźnem tegoż zezwoleniem. Ci, którzy już 
dotąd pełnią służbę wojskową w obcem państwie 
winni do 6 miesięcy oświadczyć, czy cheg na. 
dal pozostać w owej służbie, lub też wrócić 
do swej ojczyzny. W pierwszym razie uwa. 
żani będą jako poddani państwa, w któ. 
rego służbie pozostają; w drugim zapewnia im 
kartel uwolnienie od służby i wolny powrót do 
kraju. Ostatai artykuł tyczy się osób, nie nale. 
żących do siły zbrojnej, którzyby bez paszpor 
tu chcieli przekraczać granieę; otóż tacy nie 
mają być przypuszczeni -- a gdyby ją jaż 


przeszli, będą napowrót do granicy odstawieni, | 


Mówią, że nie ma prawidła bez wyjątk 

a traktatów i kartelów bez tajnych daib © 
to jnż inna rzecz; jasnem jest jednak, że w o- 
głoszonym kartelu niema wzmianki o przestęp. 
cach politycznych, również o wydaleniu z kraju 
jakiejkolwiek „niewojskowej* paszportem zaopa- 
trzonej osoby“ ma reklamacje rządu sustrja- 
cekiego. 


z 


Kronik a. 


- Ulewa i pożar we Lwowie. Wczoraj około go- 
dziny trzeciej po połndnin spadła na Lwów wielka ule- 
wa z gradem. Trwała krótko, ale byla tak gwałtowna 
iż ulice pozamieniały się w rzeki i stawy, i przeprawić 
się nie można było. Woda spływająca do Pełtwi kana- 
lami, nie miała tam wolnego odpływu, gdyż Pełtew 
wypełniła, mianowicie w miejscach nakrytych, całe ło- 
żysko. W niższych więc położeniach miasta, woda, od- 
wrotnie zamiast spływać do kanałów, z kanałów biła 
fontanami na ulicę, i zalewała sklepy, piwnice i miesz- 
kania dolne. W kilku miejscach z piwnic, ubóstwo, tam 
mieszkające, ledwie ocalić zdołano od zatopienia. Ró- 
wnocześnie , śród ulewy, uderzono na slarm ogniowy. 
Miejska cegielnia na Zofiówce zapaliła sie od — wody. 
W piecu cegielnianym wypałono 36.000 cegieł. CiegielniB, 
którą już od 24 godzin zamknięto, wychładza sie jak 
wiadomo dopiero po lOciu dniach zupełnie. Przez urwa. 
nie się chmury, wcisnęła się woda do pieca na blisko 
2-sąźniową wysykość i rozniosła żar z niego do góry: 
z którego to powodu zapAlenie wyższej części dachu 
nastąpiło. 

Miejska straż oguiowa pospieszyła natychmiast na 
miejsce pożaru, i wzięła się z taką zręcznością dọ ga- 
szenia, że po 15 minutach ogień był przytłumiony. „b 
szybkiego gaszenia Ognia przyczyniła się także sikaw- 
ka pana Mailera, którą ochotnicy obsługiwali. Przy 
tej sposobności przekonaliśmy się, iż miasto Lwów ze 
swemi przyrządami ogniowemi obecnie do rzędu najle- 
pszych straży ogniowych zagranicznych policzyć siy 
może, i ufamy że i inne miasta Gallcji, jak to już mia- 
sto Przemyśl uczyniło, nie zaniedbaja odpowiednich in- 
dywidnów na nauke i wprawę tu poprzysyłać, do cze: 
go tem bardziej wzywamy, gdyż naczelnik straży ognio- 
wej, pan Praun, za przyjemny obowiązek to sobie po- 
czytuje, aby takich kandydatów ua naczelników straży 
ogniowej dla ogólnego dobra kraju bez wszelkich 030: 
bistych widoków, wykształcić. i 

Pan Praun udziela również potrzebnych instrukcyj 
do zaprowadzenia takich straży ogniowych, ktore sto- 
sunkom miejscowym są odpowiednie, 

Cegielnia była zabezpieczoną, wiec nie ponosi gui- 
na żadnej straty. | 


— Amnestją dla dziennikarzy objęty jest także 
prócz wymienionych wczoraj przestępócw p. Ks» a- 
weryd Abanecourt, redaktor „Dziennika polskie- 
go“, skazany na 1 rok ciężkiego więzienia i utratę 
1000 zdr. z kaucji, Ze wszystkich stolic krajowych, Lwów 
dostarczył największego kontyngensu amnestjonowanych, 
odpowiednio także do mnóstwa procesów i wyroków, 
jakie tu zapadały od r. 1861. 


— Najzdolniejszy lekarz-operator lwowski Br Krze. 
czunowiez, trysngł sobie przypadkiem przy odbywaniu 
operacji zarażliwym jaĝem w oko, i w skutek tego utra- 
cił jak się obawiają, jedno oko, Lecz i drugie jest w 
wielkiem niebezpieczeństwie, Z tego powodu sławnego 
okulistę, Dr. Łucjana Rydla, pierwszego asystenta kliniki 
okulistycznej W Wiedniu, powołano telegrafem do leczenia 
Dr. Krzeczunowicza. Dr. Rydel zabawi we Lwowie dni 
kilka. Słabi ra oczy mogą zasięgnąć przez ten czas jego 
rady. Mieszka w hotelu europejskim. 
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tatów, chroniących życie ludzkie. Podobne doświadcze- 
nia robiono już i u nas podczas cholery 1830 r. Pod- 
noszono bułki zatknięte na wysokich żerdziach i poks- 
zywało się, że bułki wkrótce czerniały i nabierały tru- 
jących własności. 


— W klasztorze buczackim spłonęło przy ostatnim 
pożarze, jak donosi „Słowo* — trzy biblioteki, dwa 68- 
binety. fizykalny i naturalny i wiele innych drogocennych 
zbiorów, wartości najtaniej 100.000 złr, QO, bazylianie 
buczaccy zajmując się oświatą publiczną oddali znako- 
mite usługi krajowi; kraj też cały powinien im dopomódz 
do odbudowania gmachów klasztornych, z których tak 
dobry zawsze czynili użytek. 


Sprostowanie. W odezwie- względem skiadek na po- 
gorzelców z zamieszczonej w wczorajszym numerze, „Ga- 
zety Lwowskiej” zaszła pomyłka, która Big niniejszem 
prostuje: Zamiast „Chódorów* stać powinno Choro- 


stków. 


— święcenie szabasu i prawo wyborcze. Staro- 
zakonna gmina krakowska zamierza urządzić się na no- 
wo na podstawie statutów, przez władze już gdziein- 
dziej potwierdzonych. Ustanowiono komitet, który przy 
pomocy 29 mężów zaufąnia do tego wezwanych, obra- 
duje nad projektem do statntów. W komitecie tym, 
którego członkiem jest także tamtejszy nadrabin miejski 
nie obeszło się (naturalnie podczas obrad) bez zajmują- 
cych a ¢zagem burzliwych ustępów. 

I tak postawił gorliwy rabin wniosek: „Każdy izra- 
elita, który Święto sząbasu złamie, traci czynne i bierne 
prawo wyborcze W gminie." Wniosek ten, który obcho- 
dzenie świąt w tak ścisły związek z prawami polity- 
cznemi chciał sprowadzić, upadł wprawdzie, jak się 
spodziewać i Życzyć należało, jednak dopiero cało- 
godzinna żŻwawa TOZprawAa mogła taki skutek spro- 
wadzić. 

Dodajemy tu dla bliżej interesowanych, że podsta- 
wą narad w wspomnionym komitecie są siatuta gminy 
izraelickiej w Wiedniu. 

— y dziedziny sztuk pięknych. W kraju naszytn 
Sztuki piękie należą jeszcze do owych roślin podzwrot" 
nikowych, które tylko w cieplarniach i pod okiem zrę- 
cznego ogrodnika udać się mogą, Z tejto przyczyny 
zwracamy niniejszem uwagę miłośników ; sztuki na pię- 
kny nagrobek, wykonany ręką pana Perier we Lwowie 
przy ulicy Łyczakowskiej, u p. Schimse:a, dla zmarłego 
ośmioletnego synka Wgo. W. P. Pomnik ten zasługnje 
na nznanie, tak pod względem pomysłu, jak pod wzglę - 
dem wykonania, i należy niewątpliwie do celniejszych 
dzieł artystycznych. wykonanych w naszem mieście. 
Przedstawia on anioła, wskazującego palcem w niebiosa, 
i unoszącego z sobą małego chłopczyka w stroju kra- 
kowskim. Pod chłopczykiem przy ziemi widać lilię 
rozkwitłą a złamaną. Cały obraz w kształcie podłużne- 
go medaliont , wykonanego W płaskorzeżbie , ma być 
osądzony w murze wewnątrz kościoła ; nięco poniżej 
będzie dragi medalion Z napisem, kształtu okrągłego, o- 
toczony wieńcem z powoju. Wszystkie figury odpowia- 
dają zupełnie sytuacji i nadauemu. przeznaczeniu, zale- 
caja sie lekkością rysunku, precyzj4 wykonania i mięk- 
kościg drapnzji; słowem, pomnik tenze wszech miar za- 
sługuje na uznanie. 


oststnie wiadomości. 


Hr. Mensdorff powołany przez cesarza do 


Ischl, dokąd się już, jak wiedeńska Abendpoet 


donosi, miał udać. Równocześnie oi im 
hr. Bloome do zdania sprawy 78 8 o dc sę 
misji w Gasteinie. Nie podlega wątpi i m 
kwestja szlezwiceko-holsztyńska jest przedmi -= 
narad, i bardzo jest prawdopodoboem, że przy 
tej sposobności przyjdzie już do rozwiązania. 
Ze wszystkich więc stron oczekują z natężeniem 
postanowień, które w uroezo położonych kąpie: 
iach mają zapaść. Nigdzie nie tają sobie całej 
wagi tego pełożemia, i nietylko w Köln. Zię., 
która przedwczoraj swój wstępny artykuł z ta- 
kim napisem podaje, ale i w kołach dyploma- 
tycznych średuich państw wielka panuje obawa. 
Mniemają bowiem w tych ostatnich, że misja 
br. Bloome na tem polega, aby ostatnie słowo 
Prus w sprawie księztw usłyszeć, i aby potem 
podług tego uczynić stosowne kroki. Cesarski 
poseł przy dworze w Moichowie zdaje się, że u- 
głyszał już to oatatnie słowo, i doniósł o tem 
cesarskiemu dworowi w Ischl. 

W księztwach tymezasem oburzenie prze- 
ciw Prusom wzrasta; liczne deputacje ubijają 
się u spółkomisarza austrjackiego aby wystąpił 
w obronie praw i ustaw krajowych. Prasy żą- 
dają prawa wydalauia kogo się im podoba. 

Biuro Reutera alarmuje znowu wiado: 
mością, i Austrja ustąpi żądaniom pruskim w 
kwestji księztw Zaełbiańskich za ustąpienie Jej 
pownych posiądłości w Szlązku. 


Politycznych ważniejszych wiadomości dziś 
nie ma. Brak ten czują i w Paryżu, i dla tego 
rozprawiają tam z tem większą gorliwością o 
o uznpełaiających wyborach do rad gminaych. 
Prasa opozycyjna spodziewała się, że przy tej 
sposobności obaczy tryumf opozycji; jednak te 
następne wybory miały na sobie to samo pie- 
tno, które się przy takich wyborach w ogóle 
okazało, a z którego rząd zupełnie zdaje się 
być zadowolonym. W większych miastach jak 
w Marsylii, Nimes, Grenoble, Tours, Orleans, 
Bordeanx otrzymała opozycja znowu przewagę, 
jednak w miejscach mniejszego znaczenia stało 
się przeciwnie. 

Do Faterlandu piszą z Paryża pod dniem 
31. lipca: „Przygotowują się tutaj na mały kon- 
gres dyplomatów. Minister stanu Rouher, który 
Jak twierdzą, miał w Wiedniu tajemne konf»ren- 
cje, powróci ta wkrótce z Karlsbadn. Podobnież 


bezókają margr. Monstier z Konstantynopola, i 
który niedawno konferował z 


barona Malareta, 
Wiktorem Emanuelem we Florencji i Liworno. 
Z Meksyku ma przybyć jeneral Almonte z wą: 
żnemi poleceniami cesarza Maksymiliana I. No- 
wy hiszpański poseł przy dworze florenekim p. 
Ulloa wstąpi pierwej do Paryża, nim odjedzie 
na miejsce swego przeziączenia,* 

Z -Washiogtonu przychodzi wiadomość 
która jeszcze wymaga potwierdzenia. Oto 
miano w wymienionem mieście odkryć nowy 
spisek na życie prezydenta Johusona. Oczeki- 
wano go dnia 4. z. m. na uroczystości w Get. 
tysburgu, na której jednak z powoda słabości 
nie mógl być obecnym. Tutaj mieli spiskowey 
zamiar ścisnąć się podezaę obchodu około pre- 
zydeuta i zastrzelić go z rewolwerów. Jak się 
już powiedziało, trzeba jeszcze oczekiwać bliż. 
nzych wiadomości o tym wypadku wielkiej do- 
niosłości. 

Usamowolnienie włościan spowodow i 
tylko w Polsce, jak utrzymuje Porte ha +A 
także i w samej Moskwie ruinę wielu wiek, h 
właścicieli ziemskich. Prawie w każą, ZYC 
rze Moskowskioh Wiedomosti Tozpisaąa t "EB 
jemy licytacje większych dób» w zikówi 


— wWypuszczeni z niewoli moskiewskiej pod- 
dani austrjacey. Dnia 15. lipca b. r. zostały następu- 
jące osoby, wracające z niewoli moskiewskiej , oddane 
c. k. urzędzwi powiatowemu w Jaworzniu, i odesłane do 
władz przynależnych: 1. Marcin Gister z Krakowa, 
52 lat, robotnik przy kolei Żelaznej. 2. Wojciech Gu- 
zik z Krakowa, 34 lat, gorzelnik; 6. Marceli Markie- 
wioz z Krakowa, pomocnik krawiecki; 4. Alek sander 
Żywocki z Krakowa, 22 lat murarz; 5, Walenty 
Zubara z Krakowa, 28 lat, pomocnik blacharski; 6, 


Franciszek Domagalski z Krakowa, 23 lat, cze- 
ladnik stolarski; 7. Józet Kubka rodem z Freibergu 


w Morawii, 36 lat, urzędnik przy kolei Karola Ludwika 
w Krakowie; 8. Władysław Muszyński z Kra- 


kowa, 24 lat, słuchacz praw; 9. Marcin Seifert z 
Bohmiachbrod w Czechach, 18 lat, technik; 10. Edward 
Sadowski rodem z Wieliczki, przynuależny do Rze- 
Szowa, 18 lat, uczeń gymnazjalny ; 11) Roman Ro- 
szkowski z Wieliczki. 18 lat, uczeń szkół realnych ; 
12) Franciszek Podobiński z Dobczyce, słuchacz filo- 
zofji; 18) Dominik Rabszyński z Brodów, 16 lat, 
uczeń szkół normalnych; 14) Piotr Zio mek z Młoszo- 
wa, powiat chrzanowski, 34 lat, ogrodnik ; 15) Stanisław 
Bielecki z Krakowa, 23 lat, drukarz: 16) Michał 
S kowron zStryszawy, powiat ślemieński, 38 lat, cze- 
ladnik piekarski; 17) Jan Krzyształowicz z Żyda- 
tycz, powiat lwowski, 271, cieśla ; 18) Stanisław W oj- 
cieki z Tarnowa, 24 łat, malarz; 18) Ludwik Dz u- 
rakowgki z Kowierzyna, powiatirozwadowski, 27 lat, 
kucharz ; 20) Marcin Bielecki z Chwałowie, powiat 
rozwadowski, 42 lat, kował; 21) Wojciech Kozdro- 
wiesz z Grobi, powiat nisiecki, 36 lat, szewe i 22) Jan 
Miksak z Białej, komitat trenczyński w Węgrzech, 28 
lat, druciarz. 
Dnia 16. lipca r. b.: 1) Władysław Bisku pski z 
Krakowa, 32 lat, pisarz u adwokata; 2) Jan Lemiesz 
z Turzówki, komitat trenczyński w Węgrzech, 37 lat, 
druciarg; 3) Władysław Oprządkiewicz z Mszany 
dolnej powiat Skrzydlna, 25 lat, expedytor pocztowy ; 
4) Antoni Wiśniewski z Krakowa, 37 lat, bez pro- 
fesji i 5) Wojciech Włodyga z Wysokiej powiat fry- 
Sztacki, 25 lat, kucharz. 


— Trzecia sesja rady państwa została otwarta dnia 
12. listopada 1863, zamknięta 27, lipca 1865. [zba de- 
puto wanych odbyła w tym przeciągu czasu 91 po- 
siedzeń, a mianowicie w listopadzie 8, w grudnin 8, w 
Styczniu 7, w lutym 6, w marcu li, w kwietniu 10, w 


3 dziaanika; po” 
mej gubarnii moskiewskiej i ka 


ługskiej jest obec ; lache- 
A ~ ni szla 

maju 21, w czerwcu 12, w lipeu 7. Dłuższe przerwy w | Skich, wystawionych A majat Eto 
odby waniu posiedzeń były od 15. grudnia do9.stycznia, | 223 majątków szlacht h ubernij zabrał 
od 28. lutego do 9. marca, od 6. do 25. kwietnia, od 1. rząd wsekw ty tych 5 ost ta liczba 


estrącję. Nie mniejszą 
w inuych gaberniąch, Kupców. Ai Pemi 
ma prawie żadnych, chociaż cena ic Diezma 
nie spad ych, pty do wyłącznego 
„Bada, a przywilej BZIAC jaśnie okoliczno - 
posiadania ziem: zniesiono. „w ziemskich wy- 
šej te: wislka liczba majat igbi M-skwy, i po- 
sBtawionych na sprz gnpość ich, uchroniła w kra- 
chodząca ztąd hegas ziemskie od przechodzenia 
Jach polskich mają romniła zamiar rządu mo- 
w ręca Moskali, 0, szczenia posiadaczy polskich 
skiewskiego Wyoskule chętni kupna mają dość 
z Aa kupna u siebie pod -najłatwiejsze- 
zedmo ini i i 
ai warunkami, i nie czują potrzeby wlee się do 
Polski. 


do 8. czerwca, i od 28. czerwca do 10. lipca. Pomiędzy 
temi 9] posiedzeniami, jedno w sprawie deputowanego 
Rygera było w połowie tajne. Wydziałów przez izbę 
wybranych było 33. — Izba panów odbyła ogółem 33 
posiedzeń, a mianowicie w listopadzie 3, w grudniu 2, 
w styczniu żadnego, w lutym 2, w marcu 4, w kwietniu 
żadnego, w maju 5, w czerwcu 8, w lipeu 9 posiedzeń, 
izbu panów wysadziła 16 komisji specjalnych, 


— Że cholera pochodzi ze zepsutego powietrza 
przekonano się ponownie w Egipcie. Długo sprzecz 

się o przyczynach cholery i szukano powodów jej PZ 
Psutem powietrzu. Niektóre znakomitości ANA Zi- 
Jęły to przypuszczenie, którego prawd 
świadczenia w Egipcie stwierdziły, 
balony, jeden w Aleksandrji, drugi 
przesmyku Suezkim, gdzie jeszcze 
ła. Pod hatonami powieszono kawa 
mego wołu i oto kawałek zawjęsz 
noszącym się nad Aleksandrją , 
Podczas gdy drugi kawałek, unoszący sie pad zdrow% 
Wioska, zupełnie świeżym się zachował. Bsrdzo intere- 
sującem i pożytecznemby było ponawiżć tak próby j 
przyjść tą droga doświadczenia do pewzdejszych rezul- 


è przy- 
ęteraz nowe do- 
Oto puszezono dwa 
uad pewną wsią na 
cholera nie zagości- 
lki mięsa z tego s2- 
ony podzbalonem, U* 
zczerniał i sepsuł sig 


Madryt d. 1. sierp. Epoca zapewnia ż 
górach Soria pokazały się oddziały legitymi. 
stowskie z okrzykami: „Niech żyje Hiszpania i 
katolicyzm !“ ze doniesienia mówią a koi 
skach, że Bię pokazały oddziały kare, 55 
w Guadalaxara. 7 karlistowskie 
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- (iospodurstwo, przemys 
i hendel, 


Kkenzres mię zy narodowy dla pe 
pH, rania umiejętnosci spolecznych, sbie- 
rający mę od lat kilku po rozmaitych nia- 
«rach Kropy, ma się edhyć tego roku w 
Bernie szwzjeurykiej Właśnie pojawił 3€ 
program obrad, toczyć Sę majgcych. Znaj- 
dujewy w nim wiels przedmiotów. obcho- 
dzących i nsoz kraj, i okoliczność ta Znie- 
wala nas do podania go w krótkości. Zgro- 
wadzenie rozpocznie obrady w poniedzialek 
duia 239, b, m, a ukończy je w sobotę d, 2. 
września. Na porządku dziennym $3 naste- 
pujące pytania ; p 

Pierwsza sekcja, obejmująca prawodąw. 
stwo porównawcze: 1) O autonomii gmin; 
2) v przeszkodach, z „akiemi połączone jest 
nżywanie kilku dzienników w tych krajach, 
gdzie jest kilka języków krajowych; 3) kwe- 
stje prawa spadkowego; 4) koalicje robotni- 
ków; 5) o rozmaitych systemach indagacji i 
zasądzania sądowego ; 6) ustawy o stowa- 
rzyszeniach. : . $ 

Druga BeKcja: vbejmnjąca niukę ìi wy- 
chowanie: 1) Swoboda adwokatury i iecze- 
nia chorycb; 2) udział duchowieństwa w wy- 
cnownuiu publicznem ; 3) odczyty publiczne 
i biblisteki ludowe; 4) nsnka rzemiosł w 
połączeniu ze szkołami ludowemi. f 

„, Urzecia sekcja, obejmująca sztuki piękne 
i literaturę: 1) Ozy sztuki plastyczne upa- 
dają obecnie, 1 jeżli upadają, jaka jest tego 
przyczyna? 2) jakim sposobem możnaby 
sztuce osobliwie dramatycznej, jako środko- 
wi oświaty nadać wpływ większy ? 3) ja- 
kim sposobem możnaby pogodzić interesa 
sztuki z interesem przemysłu ze względu na 
wzory fabryczne ; 4) o środkacb, które- 
miby w oświacie publicznej można było 
zwrócić należytą nwagę nà sztuki, 

Sekcja czwarta, obejmująca dział o za- 

kładach dobroczynnych i lekarskich; 1) O 
rozmaitych systemach zakładów karnych; 
2) nauka gimnastyki i pływania w szkołach 
ludowych; 3) czy jest możność ochrony od 
suchot lub zupełnego ich wyleczenia w po- 
Jedyńczych okolicach i miejscowościach Eu- 
ropy? 4) o dobrowolnem wspieraniu iudno- 
ści, dotkniętej epidemjami, powodziami i po- 
Źwrami? 5) o kontroli przy wyrobie i sprze- 
daży gorących napojów. 
*  Nekeja piąta; obejmująca ekonomię po- 
lityczną: 1) O rozmaitych systemach woj- 
skowych, i o wartości tychże se względu 
ną ekonomię polityczną i obronność ludów, 
2) przedsiębiorstwa rządowe i prywatne do 
budowy kolei żelaznych, kanałów i telegra- 
fów, 3) © pomieszkaniach dla robotników, i 
w jakim stopniu przyczynić się do nich wi- 
nien rząd i gmina; 4) 6 wpływie policji wo- 
dnej i leśnej w górszich okolicach Europy 
na okolice niżej połbżone; 5) o wpływie 
stowarzyszeń , opartych na ograniczonej po- 
ręce solidarnej, na stosunki ekonomiczne na- 
szego czasu ; 6) o zakładaniu kolej żelaznych 
przez Alpy, 

W kongresie może każdy brać udział, 
kto wpłaci 5 franków. Druki zaś doręczają 
zig tylku zwyczajnym członkom, płacącym 
wkładki po 200 frarków. 


Bobia Dzialoszyn w Kongresówee 
(Kieleckie) sprzedane zostały temi dniami 
hrabiemu Falkenthal z Berlina sa sumę 600 
tysiecy talarów w pruskim kurancie. Ź Po- 
zneńskiego donoszą także o kilku sprzeda- 
żach wiekszych dóbr, lecz pomiędzy kupi- 
cielami byki także i Połzey, 


Kolej żelazna bałtska na Podolu za 
kordonowem licząca 93 wiorst długości, mia- 
ła być otwarią jeszcze w bieżącym tygodniu, 
lecz „Odeski Wiestnik* zaprzecza temu, za- 


4 28097 21547 25405 25600 25610 26028 


GAZETA NARODOWA z dnia 4, sierpnia 1865, 


NPERAREEMEWNEWCYCCTA ROR CAD ARA IWO | 
pewniając, że to nastąpi dopiero w poździet- 
niku. Od Bałty rozpoczęto jué roboty zie- 
mne pod kviej do Elizawetgradu. 


W Wiedniu zbankratował handel to 
warów mieszanych Józefa Feketego, pas- 
BywA Wynoszą 82.006 złr. 


© stanie zbóż i postępie żuiw w 
Czechach nie może pragski „Handelsblatt“ 
pomimo częstych deszczów donieść nie po- 
tieszającego. Nietylko, że żyto ma lichą 
wydatność. a umt pszenicy wypada go- 
rzej niż średnio, ale nadto jakość ziarną 
pozostawia wiele do życzenia, ponieważ 
zanadto wielkie upały sprawiły przedwcze- 
sne dościgniącie. Owies i jęczmień więcej 
obiecnja. Najgorzej zaś wygładają łąki i 
konicze. Posticha i upał wypaliły taki zu- 
pełnie i dotkliwy będzie brak paszy. Naj- 
więcej ucierpiała wschodnia część Czech, 
gdzie pierwsza kośba łąk i koniczu wypa- 
dia nadzwyczaj skapo. W ogóle mało jest 
suchej paszy, u od kilku tygodni nic nie 
rośnie na potraw. Gdyby jednak w tym 
miesiącu jeszcze przepadł deszcz rzęsisty 
a powolny, wiedy otawa mogłaby jeszcze 
dopełnić ubytek w paszy suchej. Lecz i te 
nadzieje zdają się łudzić, a nasi gospoda- 
rze są w bardzo posępnem usposobieniu, 
gdyż teraz już muszą się uciekać do su- 
chej paszy. Jałownik sprzedają już za bez- 
cen, nie wiedzą bowiem jak go utrzymać 
przez zime. 
najistotniejszych czynników dobrohytu rol- 
niczego, którego trudno wynagrodzić. Cała 
nasza nadzicja spoczywa jeszcze w karto- 
flach, które dość dobrze wyglądają. lecz i 
na nie wpłynęły niekorzystnie ostatnie u- 
pały, czemu jednak zaradzić jeszcze może 
deszcz porząday, którego potrzebują bar- 
dzo także buraki cukrowe, inaczej nie do- 
rosną, 


i Z A NA 


Przy ciągnienia losów pożyczki 
rządowej z roku 1860 w Wiedniu dnia 1. 
bm. wyszły nastgpujące 55 Baryj: 

244 371 719 1724 2127 2300 2374 2523 
| 2045 3726 3936 4548 5975 6127 6643 6748 
i 6785 6993 7640 8270 8511 8670 9531 10206 
10251 11004 11044 11132 11490 11789 11940 
12057 120631 12150 12229 12513 12582 12975 
13351 13735 14007 14902 15076 15728 16534 
16545 16724 16805 17027 17076 17936 18064 
| 18700 18497 19481, 

Ciągnienie numerów w tych serjach za- 
wartych nastąpi dnia 2. listopada br. 

Przy ciągnienia losów hr. St. Ge- 
nois dnia 1. b. m. w Wieduin wyszły na- 
stępujące wygrane : 

Nr. 72598 wygrywa 50.000 zł, nr. 3485 
wygr. 3000 złr., nr. 7267 wygr. 1000 złr., 
nr. 62407 i nr. 78151 wygr. pō 500 złr., nr. 
7421 20675 52424 i nr. 71087 wygr. po 250 
złr.. nr 508 35423 444738 54355 69576 wygr. 
po 200 złr., nr. 16019 16532 17344 21619 
22621 35392 35676 37674 42627 44615 60284 
66709 710941 72566 12956 75109 wygr. po 120 
złr., nr, 1446 1608 2659 2730 3429 3914 5001 
5050 5631 6309 6521 7032 7308 8225 8653 
9424 9559 19474 10340 10433 10910 11304 - 
11583 11774 12088 12139 12355 13412 14379 
17485 17586 17618 15218 19358 18429 18717 
19472 20366 20576 21609 22U91 22256 22888 
26589 
28686 
32571 
35798 


27089 27104 27579 27592 28184 23680 
28997 29178 29887 20537 31584 31981 


32763 3306! 33158 33272 33066 35080 
385799 36917 37019 37335 37663 34196 


| 39412 39615 39937 418.2 40275 40562 40792 
41551 41577 41590 41873 42176 42707 48845 
43391 44078 44490-45650 41656 4118 47256 
47607 47648 476:4 48185 481718 49626 50173 
51170 51557 51642 52586 53232 58937 553 4 
56719 56898 58075 58470 59064 59253 59785 
! 60466 64608 61125 61147 61179 61676 62763 

63157 63114 63950 54441 64609 64678 64191 
' 65294 65712 66697 66736 66904 66961 66981 


39198 | 


Tym sposobem ginie jeden z | 


Panik" 


69789 68761 68848 68854 68690 6912) 69138 
62292 69599 70390 70719 70769 74271 717;1 
71983 72295 72617 73307 71075 74691 75204 
15232 75932 16836 774:6 72009 73428 79051 

i nr. 79960 wygr. po 65 sł. 
Wszystkie wygrana wypłaci w m. k, 
| 1 w 6 miesiecy po ciąznienin dom handlo- 
wy S. M. Rothazyłd, w Wiedniu, Stadt, 


ERDREECZI LIBRE. OSP C AEO DAD | OE POZO A ZZA SGE 


, 0d22. do 29. lipca mineło Toruń: psze- 
nicy 40.440 szelfli, żyta 13,920, jęczmienia 
2025, grochu 350. 

Drzewa 2270 belek dębowych, 28.813 
belek sosnowych i okrągiaków, 2286 gleprów, 
258 łaszt klepek i bali. 

Kursa zamian: Londyn 6 28%, Ham- 
borg 152.. Amsterdam 143%, 


> ah 


ski Z., do Krakowa, Brzozowski K. do DM 
browlan. Croisse L. do Koszelowa. Hubick! 
K., do Ożydowa. Jasiński F, do Zahajpolki 
Mniszek W., do Kruchela. Rötscbke H., 4 
Moskwy, Szum'ański M., do Krzywego, ZH” 
łeski S., do Drohomyśla Krynicki M, W 
Czyżykowa, Kopl H., i Hirnschal K.. W 
Stryja, Łysakowski F., i Zwolski J. do Brf“ 


pamienek 


w Kołomyi. 


Mój uprzywilejowany od dwóch lat istnie- 
jący Konwikt pameuek polecam nadal łaska- 
wym względom Szanownych Rodziców i O- 
pie: unów, — Obok p.zedmiotów przepisanych 
dla głównych szkół normalnych z równą grun» 
townością będą udzielane: gramatyka francuz- 
ka i włosks, joografia, historja naturalna i 
powszechna, kaligrafia, rysunki, gra na fur- 
tepianie i roboty ręczne, a w danym razie 
także tańce i gimnastyka, — Nauki rozpo- 
czną się l. września 1815. — Panienki przyj- 
muję w dem i dochodzące. Mieszkam przy u- 
licy Pań.kiej Nr. domu 323%,. 493 1—3 


Leokadja Panatowska z domu Zarzycka. 


Za dziesięć centów 


794 walutą austrjacką 13 
nabyć można siódmy s'erpriowy numer 


„Nowizrzałać 


w księgarni Karola Wlda. 
Prenumerąatą pocztowa: 
od 1. maja do Końcą roku 2 złr. — et. 


E, i lipca e» 2 n 1 n 50 " 
kwartalnie * * * + «+ — , » 
po n oo CEE 

L, 2213, 190 2—8 


Obwieszczenie. 


Miasto Dro!:obycz 
poszukuje uzdolniońcge 
maszynisty do obstarania 


studzien, sikawek ogniowych, Ze- 
gara wieżowego 1 cementowania: 

© bliższe szczegóły do- 
wiadywać się mają kompe- 
tenci jak najspieszniej w 
Magistracie Drohobyckim. 
Drohobycz d. 24. lipca 1865, 


Wydawcy: Jan Dobrzański i Witalis W 


POMIESZKANIE 

ah u dziesięciu pokojach z 

ip kuchnią, stajnią i wozo- 
Tw, wnią do na.ęcia od 1. wrze- 
śnią r. b. w dworku hr. Alfr. Poto- 
ckiego przy ulicy Szerokiej. 759 4—6 


Nadzwyczajnie dobre i tanie. 
ZEGARKI 


Zasobny, od wielu lat zaszczycany 


SKŁAD ZEGARÓW 


M. HERZA zegarmistrza w Wio- 
dnin, Zwettelhoś, Stefansplatz Nr. 6, 
» poleca w wielkim wyborze wszelkie 
gatunki dobrze regulowanych zega- 
rów po cenach następujących : 


Zegarki gcuewskie. 
Cylindry srebrne na 4 rubisy - « « od złr. 11 


b 4 rubiny . . . od zir. 13 
rf] e u db % zł. iA z odak, kip. , I$ 


. ġa 4 rub. 
cyi. Ek na 4 „lep z zł pr. z odsk, klp. ,, 
Cyt. zr, aa 8 rubinów - . - - - - : « » 
Cyl. śr. na Ù rnbinów z $ kopert. . We 
Cyl sr. na 8 rubinów z 2  opert. lepsze - 
Cyl sr. na 8 rub. obozowa !Armee-Uhren) , 20 -— 
Gyl, sr. aa 43 rub, s « » « * « «23 w 
Cyl. sm na 15 rub. tepsze. . . . . . . . 
Cyl. s. z dwoma koprtai . . . . . . a © 
Cyl. s, z mocnemi koprt, © . . . . . w 
Cyl. s. angialskie z kryazt. szkiałkiem . „ 
Cyl. s. obozowe Savonetta, . - „ . « m 22 sa 
Cyl, & oboz. Savon. lapsze z moc. kopert „ 25 
Remontoirs w lepszym gat. . «. . „. =» 8 
| dtto kitto Saronette . s 35 
(yl. zł. próhy 3. na 8 rub. . . . . . „ Wj 
Cyl. zł. próby 3, na 8 rub- ze zł, kapslą .. 38 
Cyt. zł. dawskie . . . . . -« . . . . „ 28 
| Cyl. zł. damskie lapsze - TOER R 
Cyl. zl. damskie z emalia i djamogtami d 
złotą kapslą na 8 kam. 40 
Savonetty damskie na 8 rubinów w a 40 
Savouetty damskie z emaliy lepsze . . ., 48 
Kotwiezne ziotu na 13 rubinów s kala 
dtróo na i3 kam. zu złotą kapslą lepsza „, 46 
dtto na 13 „ z 2 kopert.. . „ . „, „ 56 
dtto z 3 kop. od złr. W. 70, 80, 90 M0 do 180 
dtto damskie . . . . - . S od złr. 45 
dtto damskie z 2 kopert, 3 52 


05 
od 120. 150. 180) 
Budziki po złr. 5, z zegarem po złr. 7. i 

Największy skład zegarów z waha dlami 
188 własnego wyrobu 2—12 


co 8 dpi do naciągania „ po zr. 16, 20, 22. 

bijące godziny i pół godziny „n » 33, 35 

k> s kwadransa w + 50. ak 60, 
Regnlatory co miesiąc do nakrgo. „ ,, w, 30. 39° 


Naprawki wykonują się najstaranniej. Zamiaj- 
iowa ziecenia za przesianiem gotówki lub prze- 
mem bada najrychlej uskuteczniane. Zegary przyj- 

uia stę także w zamian. 


"8 _ Mydło czarne 


AMERYKAŃSKIE 


s żywicy, do mydlanych kąpieli fant po 28 
cent, w. a. u 


Franciszka Sjdorowicza 


ulica Krakowska nr, 551 we Lwowie. 


2-—3 


Roe se ur. 8, gdzie także cskontują się Aleks. Makowski, niec, Chełczyński A , do Krościenka, E MIKIS 
wygrane. A LLL EN 3 7 
T wi” Ej Kelegrafowany kurs wiedeński, 4 W.Ś, 8 
poj 3. 2 W domi Kuwiso- A lsa, 4 z dnia 8. gierpol» RE ct: A Ę 
wym T. Niewiadomski i W. Seimetkow- id r ng = ECA zł” 
ski we Lwowie nofowano A p tygodniu Część urzędowa. Ublig. długu pant, 5%, za 100 gl. w. k. 69.1 Fi | , 
następujace seny: „Pszenica złr. 5.51, ło złr. 6. pe , jęwzi r , | Pożyczka anr. 1874 5% za 100 gl. m. k.ę 74% 5 
Zyto zir, 3,60, do złr.. 4. — Jęczmień złr.. 3.60. | lipca r A A Pag zr. 1860 . m dóujrOmi 1 | X 
owies złe. 3. breczka złr. 4 do złr. 4.80 kr. | z fandacji Wincentego - Łodzi Ponin- | KE banku narod. za 1000 gl. . 1890 m.” 
Wrocław 2. sierpnia. (Ceny z urzędu skiego dla wsparcia ubogich czełądników ue l ihola 9 ode. 200 gl. Taa 
notowane) Za szefel 14 garacy polskich psze- | rzemieślniczych, przy którem 319 ubiega- Duka Da. szterlingów .*. 41 95 Ni 
nicy białej płacono wedle jakości 56-—67, | jących się udział brali. wyciągnęli: E jon ie sztuką . . . . | Sl GEM 
żółtoj 56—64, żyta 46—5U, jęczmienia 31—36. Pierwszą premię 534 zł. w. a. pI 1% UJ LOD DESEK z 
owsa 25--28, grochu 55—65, sgr. (sgr. 5 kr. „ Antoni Wojtowicz, czeladnik kra- Dają : Łądają 
a. w. PE) za 150 funtów cłowych brut- np urodz. we Lwowie r. 1828, gr. kat. Kurs lwowski. . JĄ | a. 
to rzepaku zimowego 248—266 sgr. O0rZ. k >. |w.a. | W. fe 
AEC 2 mA, Olej TA sy zy- | dE adj sk sy AE = ki z dnia 3. sierpnia. R. et zł. jeb 
Ę opein En ci AS p omasz Korecki, czeladnik szewski, - ZL 
akuje goraz migel ni atntosei een, Produ, | urodzony w "Perlikówos roku 1813, ra. kat, | Dukat bolondetsk FERE 
4 A 4 f > * P kd E 4 f U 
wobec wyższej podaży ze strony kupców i OE Ai premię 389 zir. 36 ©. w, a Moski Vakh półim pórjei 8 | - 0 l 
spekulantów. Amerykańskiej nafty nie masz Jan Kucyna, litograf, urodzony w | Moskiewski rubel srebrny. i 6a) 1%] da si 
aea i pali ipe e binłą, AR YE 8 Tarnopolu r. 1837, rz. kat. obrz., nakoniec | Moskiewski rnbel papierowy} 1143) 148] warto 
ke: ają Goa L; w surówkę 14 zir. | Czwartą premię 292 złr. 15 e. w. a, Pruski talar kur. = ©. . | 162] 10S w od 
E leś Ranrakcj M urystodadnych, | a ROM on KI, gięladni c N n od ia A 
, « , ski, urodzony we Lwowie r. 1826. rz. kat. alic. listy zast. m. k.] 2; 72.24] 72 : 
Gdańsk 29. lipca. Pogoda stale piękna , obrz. ż Galicyj. oblig. indem. .)$ 5} 71 65 ża gd) bowie 
i bardzo cieplo. Wiatr północno-wschodni. r ? Ą k Pożyczka narodowa AS 392; 74 41| preze 
oludniowych hrabstwach Anglii Gmina Bitków w obwodzie stanisławo- | Akcje kolei żel. gal =l195 671195 38 ty pi 
żniwa odbywają się przy bardzo pięknej wśkim celem zaprowadzenia u siebie uregu- | == zał y P 
pogodzie i doniesienia c zadawalniających  !9wauej nauki szkolnej, zobowiązała się po |Płacs |Żądaj; diah 
rezultatach sprzętów są prawie powszechne, | Wieczne czasy na gruncie pod nr. top. 14. Wiedeń 2. sierpnia. 1.4 celar) 
Pod wpływem tych wiadomości tranzakcje | 23 cele szkolue ofiarowanym, a rozległości OJ krajo 
zbożowe pozostały równieź spokojne, jak 200 sążni [] mającym, wystawić budynek | 5*/, Metaliki na wal. a. 64;10] 64 25, ne 
to w zeszłym tygodniu i w niektórych | Szkolny z pomieszkaniem dla nauczyciela i | „ Pożyczka narod. . . .| 7445 zą jej Cane 
sprzedażach w Liwerpolu i Bristolou noto- tenże utrzymywać w dobrym stanie, pospra- „ Metaliki na m. k. . . .| 69,15] 69,25, krajo 
wano małe zniżenie cen, wiać sprzęty szkolne, starać się o utrzymanie » Obl. ind, niż. austr. . .| 88,00] 84/00 manii 
W Londynie ziarno angielskie przy ma- szkoły w ochędóstwie, na opał szkoły da- der a węgiers, , „| 71/50] 72135. trzeni 
łym dowozie i słabym odbycie, osiągało wać tygodniowo w lecie jednę w zimie dwie a s  „ Chor. iban.. .| 42,90) 78100 ` 
ceny zeszłotygodniowe, towar zagrauiczny | "ry drzewa, a nareszcie kaźdoczesuemu na- | „ „  „ galicyjskie . q1l50| 72|00 Sram 
był zaś mało żądany, lecz w cenie się nie | Uezycielowi, który w razie potrzeby ma za- | „ „ „. bukowińskie 659 od] 70/00, Plent 
o Nora ia BO KJW WUJ po: 
diug ostatni iesi wego | mu w używanie, iny z 
Ski? dil RC p ER Pe E N Jim Się mający grnnt rozległości 400 sąźni [|] Akeje banka i przemysłu! | | | zakła 
e Owiększa Paaeicy. „2 „(AAEESAŁ ERÓW, | »Nadto każdoczesny nauczyciel pobierać bę. | aku narod. austr., „ . ..190,004792 00 gich 
We Francji pod wpływem wiadomości | dzie procenta od obligacji będących wła- | , p Bloanstn . . . -| 74/75] 75/20 dlugo 
mało zadowalniejącyh co do rezultatu sprzę- snością gminy. Golei pima a piana "gl rA 5 yo 10 bu b, 
tów, ceny pszenicy w tym tygodniu pod- Askultant sądowy Jan llnicki miano- „ galicyjskiej. „ . . .|t94|50|194i95 27 mi 
kido, a ae Dowpzy. ARE wany aktuarjuszem powiatowym. czerniowiec z wpł. 50%, . .| 80150 81:503 mu 8 
owych 5 rne i prawie na wszystkie N 5 t 
placach bausse o 50 do 76 Środ na | Licytacje przez oferty. Lwowskie Pożyezi| loteryjne. tych 
hektoltrze notowano. | namiestnictwo rozpisuje na trzyletni perjod | Losy pożyczki z r. 1839 . .1146 00:146 50. Caors 
Na naszej giełdzie z powodu uałego dostawy licytację ofertową na ząbezpiecze- 5 f „ 1854. .| 84 00! 84 50 głach 
eksportu, niema wielkiej chęci do pokupu. | nie dostawy materjału kamiennego na Du- . „ 1860. .| 8970| 83 % nych 
Targi pozostają zatem bez ożywienia, ceny kielskim węg. gościńcu i Jasielskim ł4czą- 3 á „ 1864. .{ 6),75, 808l f 
się chwieją, a lubo znaczniejszego zniżenia cym. Cena fiskalna 5680 złr. i 1343. Tudzież CJ „ Najnow, Zr. „1564 | 79,7 80,00 andu 
nie notowano, to jednakże ogólna tendencja | 12 gościńcu w pow. Stanisławowskim na r. „ kredytowe „ . . . .jiż1(70|izi 90, krajo 
jest ułaba. Żyto w drugiej połowie tygo- | 1866. Cena fiskalna za dostarczenie kamie- „ KB. Esterhazego . . 00,00! 90 00 merji 
dnia było zupełnie zaniedbane i często przy | nia 2637 złr., i 605 szutru 1506 i 1978 — a ks, Salm. , „ . . .f 22,00, 28 00 nauk. 
zuiżeniu 744 do 10 guid. na łaszcie nie | Tudzież w przemyskim pow. na trzechie- „ hr. Palfy. . . . . .| 25/00] 26 00 Ke 
znajdowało odbytu. | tnig budowę w cenia fiak. razem 8831 złr.; s (kssalllary seori 24|75| 25100 peds; 
W przeciągu tygodnia sprzedano psze- | 1196 złr. Tudzież „w złoczowskim obw. w a br. St. enois, . „ .| 2825] 2326 2000 
nicy 120.000 szetli, żyta 13,000, grochu 1200, | cenie fisk 44.822 zir. — 11.707 złr. i 3244 „ miasta Budy . . . .| 22,60] 23 501 Czem 
rzepaku 3000 szefli. złr. czyli razem 59.774 złr. Wadjnm wsze- a ks. Windischgrótz „| 16/00 17,00 dalen 
~ Płacono za szefel pruski wagi boleud, | dzie wynosi jak zwykle 10,/*. „ hr. Waldstein . "| 1600] 1700) „zeze 
pszenicy 126—127/, 380 —385 guld. prus, 2 | o m hr, Keglevich .,. . . i F nij dopła 
pszenicy 123—129. 380-800 guli. penak, Przyjechali do Lwowa dnia 2. sier- | "NOM!" s s "s LA jowo 
$ tal en To ital 5% ‘Z fen | Pala. Pp. hr. Starzeński A . z Dąbrówki, jKursu zagrańiwznć. | 
STAGE EER 81 395—400 GM ró Catargi Z., z Mołdawii, Pilinski T., z Tar- —- (6-miesięczne.) =. - | `, cz0pe 
Bal. Eg 10 feu. tal Gł "D feu, | POWea, Szymonowicz J., z Czerniowiec, Sze- | Augsb. 100 złr. nr. . „_ „ .j.81.60] 91 WE TZĄ 
. 5 BĘT. eu. do 2 tal. 6 sgr. 8 feu. EEE ki M:-100. "iar. 1475 300( 
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